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CZAS .**oszhn.a . or«"5y Bĵ ' ® d0 “ “'o"0""1* w Inserataeh:
„ , 0. uir, Pr.eciVB;n ^ I X ° * T ! A- n,,NTKP,RN,A w“ elkiofo ro'’*aK * -opłatą- rololntw* »pr»eda.*y, kupna, diinriaw Itp. ••

./ wimasn Orohn«f.. na )«rfnnr-»,„_„ ,
..  i. u  —.  U. .  w<nfn«»oeBnj» pn ( k r ., ca n a o e n n r  po Z k!»•? fcaMefO !»■ <?'»»« «a»ao*onu . . .  .yo wm no infer. n» op/atr i Ô dIow* *» k**-»#*•<* ■iGGHGtof*
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K- dl ł I września. |w s p n ia ły  i kosztowny u dzia ł jaki biorą rno-
• i , °  i °  v  Przy<*hodziło nam w osta-1  carska europejskie w uroczystości rosyjskiej 

mc a ac. i zajmować się stanem Szw ajca-1  pu,szczając jakby w niepamięć i dopiero co u-
ryi? o uw aga powszechna zw racała  się jkoń#one spory i wojnę i bieżące nawet snra-

8trwiJ'V’ a przvtem drobne ucierania I w y  słow em  puszczając w niepamięć ca ła

obtjętne™'jCdk sę: , .  r  N a T c t^ f W *  Mj^  ^  J T ? ’* ’** ka i*  slf do- 
spory o kolnę ie lw ie  a lubo Wli S  ’"ł’*""’ “ • " * » . ip Bosya puściła

s r , >  ^  et
w szelako o z y f  warlo T te d y  o ir fa lT o C T a  T ' ’ *abore»H  ,ul> zdobyw czej, ale
nu p ięirzyły  s ię ,  w zyw ać « ? t d n i k ó w * h l \ 7 T *  ° A^ h n ^  ktora R o sy ę  odosobniała
z mikroskopem w ręku p r z ^ M a H  I ’ l l T  °?< eU? P ejskieS°- U d z ia ł/  i * . * Sl§ S y-[m octrstw  europejskich w koronacvi O esarza
c u zawartemu w kropelce „ o d y ?  K orespon- A lelsaudra w ydalę s ic  iakbv s S o w k T  cb 
(leni nasz berliński porównywa S zw a iea ry e  żvrw ń 1 „ ;.l ,1 • 5 ” ,  ?“'*i0 " k4  lc“
dl. dawnego Peloponezu a kaniony Jo c h „ t  ,  n  "a P ^ z ł o s c .  j .k b y  r«-
rzeczypospolilych półw yspu greck iego; hi- z inłemi raądami, ^ o h c e  7 k o ja r a y ć  
storya tez szeroko o nich p raw iła , dopóki interf.sa z interesami ca łej E u r o iy  że po- 
A leksander n .ep ow oła ł ówczesnej Europy litykę sw ą  skieruje do z a s i l  ogólnie prsyfe- 
do walk. z ów czesną A zy ą . rak  . publi- tych, mających stanowić dzisiaj cvw ilizacye  

iosc dzisiejsza czy ta ła  skwapliwie o spra- euroóeiska. z^ o ła . ^

m oirbnem . Jeduim  zamachem pióra chciał przytłumić I potrzebą. Towarzystwo tedy powinno mieć w każdvm  
nu g łos z  "ad D nirstru , który był wynikiem głęboko I okręgu kilkunastu członków sw o ich , którzy rozstrzygać 
poczutych potrzeb n aszych , m yślą długo w głow ach I będą, ile dać można żądającemu pożyczkę na hipoteka 
naszych noszoną. Lecz m yśli tej g ło s korespondenta I np. 1 0 0  korcy zb oża , 50  w ołów  lub 1 0 0  centnarów  
w iedeńskifgo nie zabije,^ choc to tak często  u nas b y -1w ełny, a producent ten , któryby ten sam produkt za  
w n, iż najlepsza myśl źle zrozumif-na me poparta, u -lp od ob n ą  sum m ę u żyda zastaw ił, i <5%  zapłacić był 
padnie, i m iędzy pia desideria um ieszczoną zostanie: I zm u szon ym , lepiej w yjdzie pożyczając na chw ilow e po- 
„Prncuj, a Bóg ci p om oże“, pow iadasz nam szanow ny I trzeby u tow arzystw a, któremu 8 lub 1 0 %  zapłaci, 
korespondencie wiedeński, i zw ykle uczciwa praca w y-1 Powtóre tow arzystw o musi się upewnić przeciw nie-
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   ) zw ykle uczciwa praca w y-1 Powtóre tow arzystw o musi się upewnić przeciw nie-
starcza i Bóg uczciwąj pracy pom aga, ale często  w y-1rzetelnoś i pożyczających , musi się zapewnić, iż poży- 
darzy się nieurodzrj, o g ień , nadzwycząjny wydatek 11 czający ruchomej tej hipoteki nie sprzeda. W tym w-zglę- 
w o w czas zm uszeni jesteśm y przejść do polskiego p rzy-Id zie  m ożem y znów  naśladować piękny przykład dany 
słow ie: Kiedy bieda to do żyda , a jak  z tego ż y d z i  I nam w stanie kupieckim ; kupiec każden za poręczeniem
k n r/.v s ta e  n m ia ia  t.. -------1- i.*ąrv  Drzv<,j .  |  trz e c h  kUDCÓw dnsfaniw  w  h s n b  rvninBTko W tOWk-

Kowe; lecz zapomma-ra znow o mej na w i-  mmein, w którym ukazać sie majt 
dok gotujących się wielkich zmian na W sch o -1  ta zmian takowych: przesądzać jednak nie 
dzie. D z iś  wypadnie może odłożone na bok wypada, bo łatw o w marzenia popaść można, 
sprawy szw ajcarskie, na nowo podnieść, j e -  Obok łych u w a g , widok ow ego udniału 
ze - " yP aJkl » | Neufchalelo nie ust? pi^ znów mocarstw europejskich w urocnyslości odbv- 
wanniejsnyni jakim w łoskim  lab hiszpańskim w aj^ ej s ię  w M osk w ie, nasuwa jeden je -  
a m o/e  i dalszym wschodnim kwestyoni. Jak szczc d o m y sł lyczacy  sie omólnei nolilyki

zodem " ja k " !  "e,',f ':llal"lski,! "» «p i- już mieliśmy sposobność pow iedzieć,
w l , I ; J a  7  "ap Z  a " '  r  r o w ",," “ * a  europejska za w isła  t e r a z  je ż  

. U ,  - im dopiero może d y -  dynie na przymierzach. N iem a już spraw y
H m a’. jezel1 zech.cc ,S:S "mfSMĆ. Ko - „  Europie, k tó ż b y  ro zstrzy g a ły  dwa m o-
respondent nasz berliński w liście poniżój 

anv j . w ątp i, aby  do togo  p rzysz ło  ze  stro­
ny "rus; inne za ś  państw a niem ają naj­
m niejszego interesu pytać o to , czy  kanton 
neufchatelski jest księstwem hoherizollern- 
skiem lub rzecząpospolitą , skoro czy tak 
czy  owak jest częścią  sk ład ow ą S zw a jca -  
ryi. Opis zdarzeń zasz łych  podajemy poni- 
ż e j ; a jeżeliby sprawa ta rozleglejszego na­
le w a ć  m iała znaczenia, nieomieszkamy w y­
św iecić ją historycznie od epoki reformy 
zw iązku szwajcarskiego. Jedną tylko okoli­
czność przypomnieć warto przy tej sposo­
bności, to j e s t ,  iż i Szw ajcarya  p o sz ła  za 
ogólną dziś d ążn ością , staw szy  się o ile 
m ogła  b y ła  przy sk ła d zie  swoim różnoli- 
tym , państwem scentralizowanem.

W sza k że  bądź jak bądź, wypadki neuf- 
chatelskie są  g łów nym , bo jedynym faktem 
politycznym u b ieg łego  tygodnia. N ie  liczy­
my koronaryi w M oskw ie, która w ed łu g  o -  
g ło szo n eg o  prngramatu, odbyć się  m iała o -  
negdaj to jest 7 g o  b. m., bo nie mamy do­
tąd żadnych w tym przedmiocie wiadomości, 
żadnej nawet telegraficznej depeszy. Zresztt, 
koronacya C esarza A leksandra II jako uro­
czystość  jest faktem zw yczajnym , będącym  
■w kolei rzeczy, obchodzącym, ściśle  mówiąc 
tylko R o sy ę ;  okoliczności tylko jej tow arzy- 
*zące, a z w ła sz cza  jej następstw a, w przy­
puszczeniu że oczekiwania tu i owdzie się  prze­
bijające zawiedzionemi nie zostaną, m ogą  
zamienić uroczystość w fakt europejski. W p ra­
wdzie uderzać musi to usiłow anie ca łej E u -  
roP>\ aby jak największym blaskiem i św ie­
tnością otoczyć monarchę R osyjsk iego , gdy  
w obec zgromadzonych sw ych ludów przy­
wdzieje koronę sw ych przodków w starej 
stolicy Carów ; niezw yczajny ten pośpiech 
w szystkich mocarstw europejskich nabiera 
Niejako politycznego znaczenia przez w zgląd  
ta  wypadki trzech lat ostatn ich , przez 
Wzgląd nawet na obecną chwilę, w której 

ka drażliwych toczy się  kw estyj, a flota 
a,1gielska nieopuściła morza Czarnego. Jest  
w tem wszystkiem  bezwątpienia uznanie w iel­
kości i potęgi państwa Carów, ale z drugiej 
strony zdaje się , iż jest także przypomnieniem  
lego czego Europa po R osy i oczekuje. O w

•*-, trudno uaw et przypuścić w ojnę m ię­
d zy  dw om a państw am i. W s z ę d z ie  w ystęp u ­
ją  przym ierza czy li k oalieye. W o jn a  j e s t  
tem trudniejsza —  ale za  to spraw y nigd y  
się niekończą. L ecz jakkolwiek bądź jest to 
następstwem solidarności interesów. W  ta­
kim system acie politycznym przymierza są  
głów n ą podstawą, i stosownie do okoliczno­
ści i widoków państw zmieniać się  muszą  
Niepodobieństwem jest utrzym ywać, aby  
przymierza raz zawarte m ogły  odpowiedzieć 
wszystkim wypadkom, aby m ogły  być d łu ­
go trw ałe. R zeczą  jest dypb'macyi przewi­
dywać takowe, ułatwiać zbliżenia, przygo­
tow yw ać d r o g i   z g o ła  mieć na każdą e -
wentualnosc gotow e przymierze. O w oż ko— 
ronacya w M oskwie jest wybornym gruntem  
do wszelkich w tym kierunku zabiegów  i u - 
siłow ań dyplomatycznych; a okolicznością ts, 
tłumaczy się  także po części nietylko obecność  
najznakomitszych p osłów , ale oraz ich nn. 
stępowanie.

W szy stk ie  inne sprawy bieżące nie postą­
piły ani kroku w przeciągu o tatnich dni 
ośmiu N ie  wiadomo wcale jak rzeczyw iście  
stoi 4 r a w a neapolitańska; o wyspy W ę ż o ­
we dzienniki angielskie toczą bój zaw zięty  

rganami rosyjskiem i; ewakuacya Grecyi 
zdaje się odłożona na później, mówią, że
kroi Dtto ma w tej mierze wystosow ać notę 
do Francyi i ą  |jj w Stanach Zjednoczo­
nych z a sz ła  kryzys konstytucyjna, z której 
się cieszą dzienniki angielskie. Sądząc? ze 
takowa osłab i politykę amerykańską, która 
ostatniem. cza sy  d a ła  się  dobrze we znaki 
W  Brytanii. j ak zawssJ tak j teraz na dnie 
tego zavn vłan|a w ewnętrznego w A i«ery~  
ce leży kw estya niewoli -  sprawa ta w y­
maga o szern iejszego rozbioru, uczynimy ł 
w osobnym artykuIf .

to

y s t r a y c y  2 4  sierpnia (spóźnione).
• I ńskj * * w I , °ie  ̂ t aidera ? napisał korespondent 

W, dH vk' * nW N- 1 7 0  Czasu odpowiadając na kores- 
P ^ v t  iż n ! Dniestru w Nrze 161 i choć niby się 

T«('Tvn»m,°Z*JOZnan!u własnych s ił i środków my*
8 łv r i-  mvśii t  W końcu w yrzel£ł? '* wprowadzenie
w życie myali korespondenta z nad Dniestru jest nie-

,  ̂ , -. . o i  o-- • “ -a -— i ..............  .lujj.vvniiii j IVUptCL Hâ UCIl IM J--0
korzystać um ieją, to ci każden p ow ie, który przyci-1 trzech kupców dostanie w banku p ożyczkę, w towa- 
sniony potrzebą zrobił z  żydem  interes i 7 0  Jub 8 0 %  riy stw ie  tedy dla gospodarzy m usiałby proszący o po- 
zaPjncit- Iżyczk g  wym ienić trzech członków  tow arzystw a, którzy

Z me a pomoc długo id z ie , n«m trye^a rychłćj ziem -1 wspólnie z nim ręczyć będą. Interesem tych członków  
skmj pom ocy i, sam i ją  sobie urządzić m usimy. Nadto I tow arzystw a byłoby upewnić s ię ,  ażali hipoteka rucho- 
szeroko musiałbym się rozpisyw ć, gdybym chciał zbijać I']18? ua którą producent pożyczki żą d a , rzeczywiście
w szystk ie  zarzuty Korespondenta wiedeńskiego, odsyłam  M o n,egu należyj on , jako znąjomi ocenią rzetelność
ni u jfoak  "! h ' dw^ ch artykll,ów ; r°zw in e żądającego pożyczkę i dopilnują najsumienniej aby po-

r, ń J ,vsl kore8P°«<łert» z nad Dnie- ż ycz«jący tej ruchomości nie zataił; w razie jednak nad-
'* korBT ndent wiedeń-1 u*yc,a tow arzystw o je sz cz e  na stratę narażonem być

dzac i Z o T a Z Z T  ? 2 "ad Dniestru twier- nie ™ożf -  na rgczycielach należytości sw ojej po-aząc iź stowarzyszeni*< majęce na e«ł» sabeepiecgenialszakmttc n,°źe . J J P
l€h wartoici niemożebnłm. . W  ścieśnionym  obrębie korespondencji do pism a tre

.“  " j"s‘ ”  pojlt?.czn<' nl'  - w  » s  JKtortoj uciało aby pszenica była zaw sze po 8  fl.i ale rozw odzie, na tych kilku zarysach DODrzesr,^
stow arzyszenie m oże to zrob ić, aby wtedy, kiedy pan ale ł ako Bystrzyca zasila  Dniester swojem i w o d a m i
Y zam ożny i dostatni przedaje pszenicę po 12  fl., pan m” siły  i sz y b k o śc i, tak sądziłem , iż jest moim
X  przycismony potrzebą, obskoczony żydami, którzy tę obowiązkiem  poprzeć wszelkiem i siłam i ów  g ło s z nad 
jego  potrzebę doskonale znają, nie był zm uszony prze I Dniestru-

reńskiemu od“ k”  P°  8  ,  p" W“  " ’ ‘ T *  p 0 .

" to7 to8tr
dla ow ych w łaścicieli którzy sie sami en sn n /k rKt« u n I '"ym- “? a l0w  1 suazy. Nowin mało, wiado-
zrjm ują, i prócz uiaiatku w ziemi"ipszryu ' i, "J0801 dyp*0IB8tyc:Lny®h pewnych jeszcze  mniej; jednem

w adzenie dobrego' systemL ,l i l i T  t a  J dzienniki, prawie wyczerpana. C zy nie byłoby do-
klasy dzierżawlów^* £  d l . K  rozszerzyć zakres dyskusy, dziennikarski^  nad po- 
Anglia Dosiaduian J . ?, ? “ daniem żywotnemu, łityką w ew nętrzną? Dziennikars wo ju ż  sie w Austrvi

srsftst, crr. z: t s
m $ & w, aś  ifie '- czy dzierżawca k  ^ r y c h  c z c z o s ć i c e f i  łn iw e T o  S S S ,  7 e  ani 
szcze  przedać r ' m° Ze ,ZbnŻe 8wnje w polu j e* f **?' ParŁy“ rewolucyJoa nie mają w nich zau-
knpców żydow ski,h  o em Wy pna’ . zną'dzie do te"n I 1,° n ilezw a za ^  n» n ie , w szak że to pew na, że bez 
mnie sie to w vh k  ^ ,esięciu- Ale jest li to przedai? I p .^  JUłł)y ^tosunki dyplomatyczne m iędzy Austrva
A .iednak takich Jr P.0ZVGI: a na naj°srom niejszą lichwę! I ^ ieni0l'tem 5yły dotychczas przyjaźmejazemi i ż e -
w Ułaszkowrw i p ży  odbywa się  u nas na krocie, ™a*° kw estyi dotąd zam ieszanych,’ jużby się  na tei «
8H*cy S c z v  , v T yfh m° Żna irh na kl|kadziesiąt ty- dzey  za ł«tw .ło. ? J roy się na tej ,
ki haiidlown L o ydZ' przed #ni wami rozważają s t ó s u n - | . , ^  Neapolu ostatnie wiadom ości są  mało zaspakaja­

l i .  Gabinet królewski w ręczył na dniu 2 6  sierpnia
w szy  to 0 stanie zE>oża w potu i w z ią - ic -  Urenmer, a na dniu 2 8  t. m. p. p etre zastnnrv ..L ł*
roku będzie y8t o p,,d kredkę, stanowią np. iż w tym ail8'elskiego odpowiedź prawie w tych sam ych słowach
nowiemu tei r ca pszenicy 1 2 z łr - m- k- Po usta- w ystosow u n ą , która co do formy je s t  poprawna edycyą
potrzebą s t L „ ny 'lflaniją Producentowi przyciśnionemu Plerwszej odpowiedzi na noty francuską i angielska / j u ż
“  k o r z V d0j e g0  ™ teInośd P° 7 lob' 8  złr. I wiadomo, że ow a pierwsza na te noty odpowiedź bvł«
1 z,r- od W  wykupna po dwóch miesiącach po me ^  odlI>ow“4 co do treści, lecz mało przyjemną 

Nie 1 T  . . LC?° d0, f° r%y 1Ubu 2 "ów  nie tak rubaszną jak to ’przed-
żej j 8 kv /y fo  8j9  jednak nigdy, aby cena spadła n ; - |S WiHa ®zetat Kolońska. Teraźniejsza odpowiedź
~ m szonv : ajf|cy n 'e zapłacił wykupna, a żyd był W pu . J Pierwsza depeszy zawarta j ' st grze-

W a " y w z'4 -ć  zb0 i e w  naturze. y l czn ą ’ lecz r°w nie jak  tamta odmówna. Bząd neapoli-

l
me

dro-

1 anv ir  j • "'goy, auy icun spauia n ;-l . ■■ , . — i crozi nej szn iiur'"-----
zm uszone ZedfM cy  nie zapłacił wykupna, a żyd był " au ?  jn e j . â  Pierw sza depeszy zawarta j fSt &rze- 

V v Z : y  z b o :« w naturze. y fCZ" \ ’ ^ CZ Lrow m« Jak tamta odmówną. Bząd neapoli-
P° d w óch"1 ■ Przykładzie, przeda w łaściciel pszenice I .....u z ięk iye za  dobre rady, lecz powiada, że się bez 
odda kiin m‘.es,!' CHCli innemu kupcowi po 1 0  lub 11 fl. obędzie i ż e  zna lepiej co mu potrzeba, m i ci co 
kupna u Wl dana przpd żniwami summę i cenę w y- .Lecz Ja t  Powiadam, oświadczenie to zawar-
„  7 5 v  M a *  lichw a, w , k»p„h> „ t o  ^

połovve ce-iy sin r "a W T y ZA\polieS, la oii il sagit des fails. ') Niewiadomo rów nież
' ! . fnaJu lub czerwen ? gdy właściciel w ołow  ma c0 się  stało z  p. Poeno. To pewna, że  na dniu 2 6  z . ra 
8tkle nasze DnS  tem ,n  wypłaty; żydzi znają w szy- Król k.lka nowych ułaskawień podpisał,
k0rzyśc i jest eby 1 umieją z nich korzystać, a ile y ------------------
IZ w  W  iniL W tych interesach łatwo w idzieć z  tego, B e r l i n  7 w rześni
‘derom kuJ ° wle chrześcijańskim lub żydow skim  ban- +  Nie zapom niano jeszcze o zajściu  korwetu

N asi • w i p ) 2 4  lub 3 0 %  L j  „Gdańsk- z k o r ™ ,  afrykańsknni L ? n pru-
i ej, iż dnhIniStrze w handlu dowodzą nam tedy nąjle- wypadek, Prusy szczególnie obchodzący, z „ f .t  ., y 
a te t u l  a rUchome Sf» bardzo dobrą hipoteką gdy publiczną Europy: powstanie w Neuchateln s  886
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ku neuchatelskiegi, oraz uwiezienie c z I o i k ó w  rządu, 
między nimi prezydenta Piag»t; telegrafy drugiego dnia 
zawiadomiły, że republikanie wyrzucili rojalistów % zam- 
k u , który wzięli szturm em , naczelników, między nimi 
hr. Pourtalesa, schwytali, kilkunastu powstańców za­
bili, znaczną liczbę pojmali i uwięzili. Porządek 
przywrócony. T ą  razą porządek republikancki, który 
byt faktyczną władzą przed powstaniem. Jakiem jest, 
czem jest to powstanie? W dzisiejszym zamęcie wyo­
brażeń politycznych nie łatwo dać zadawalającą na py­
tanie to odpowiedź. Teorya o zamachu stanu, którą 
z powodu ostatnich wypadków hiszpańskich Monitor 
i Debaty  zbogacify pojęcia polityczne, ujrzy się zape­
wne w ambarasie, jak  się na fakt w mowie będący 
zapatrywać? Broń Boże, nowoczesnym sofisto u ukła­
da się zawsze opinia o moralnej i politycznej wartości 
każdego szczególnego wypadku stosownie do najbliż­
szego, po największej części osobistego interesu i celo, 
które mają przed sobą. Dowiemy się zatem wkrótce 
może o jakiej nowej teoryi.

Powstanie rojalistów neuchatelskich m a, wedle tego 
co o niem dotąd wiadomo, wyraźną cechę tajemnego 
sprzysiężenia na sobie. Nagle, niespodzianie, noerą 
po rą , bez żadnej zewnętrznćj pobudki przed spełnie­
niem czynu, w chwili zupełnej politycznej ciszy, chcia­
ło przyjść do władzy. Przypomina ono tym charakte­
rem podobne zamachy w starożytnych rzeczach-po- 
spolitych greckich i italskich. Odezwy i akty powstań­
ców wydane zostały pod urokiem hasła pruskiego 
„w imię Boga za króla i ojczyznę*, i okrzyku „niech 
ty je  kroi. Władzom lokalnym kazano zawięzywać się 
„w  imieniu królewskiem.* Chorągwie pruskie zatknięto 
na zamku neuchatelskim. Familia hr, Pourtalesów, na­
czelników powstania, jest zam ieszkiłą w Berlinie i człon- 
kovvue jej znani są osobiście tutejszym mieszkańcom. 
Wszystko to mogłoby rzucić pozór podejrzenia na rząd 
pruski, że zamach przedsięwzięty był z jego świado­
mością, że gabinet tutejszy, nie widząc na teraz mo­
żności powrócenia w drodze dyplom8tycznćj do posia­
dania straconego w skutku w ypadków '1846 i 1 8 4 8 r. 
księstwa neuchatelskiego, nie był może obcym przed­
sięwzięciu stronników swoich próbowania szczęścia na 
drodze małego zamachu stanu, aby odzyskać utracone 
prawa. Proces, który niezawodnie powstańcom będzie 
wytoczony, okaże, czyli podejrzywanie tegorodząjum a 
jakąkolwiek słuszność za sobą. Ja  mniemam, że się 
ze śledztwa nic podobnego nieokaże. Prusy protesto­
wały otwarcie i jawnie przeciwko aktowi rewolucyi 1848 
r . , usuwającemu dynastyą Hohenzollernów od praw 
zwierzchnictwa w Neuchńtelu; nieuznawały republikan- 
c i j władzy, k tó ra  się w nim 7, wolą i zgodą Związku 
szwajcarskiego i z milczącem przyzwoleniem Europy 
Usadowiła; czyniły raz. po ra z  dyplom atyczne kroki, 
aby 8pr»wę tę  załatwić w drodze dobrowolnego kom­
promisu. Postępowanie Prus było, powtarzam, jawne, 
otw arte, publiczne, każdemu wiadome. Nie tsjnem 
także było, że Prusy miały w Neuchatelu pomiędzy 
ludnością liczne i silne sympatye. Mieszkańcy księ­
stwa ciągnęli z stosunku swego do Prus nie małe ma- 
teryalne korzyści, to z służby cywilnej i wojskowej, 
to z przemysłu i handlu. Korzyści Prus z tej posia­
dłości były prawie żadne. Stanowisko polityczne, któ­
re posiadłość ta ważnein czynić mogła dla Prus na 
południu, straciło znaczenie z zmianą stanu rzeczy we 
Francyi. Z resztą Prusy zyskały tymczasem ważniej­
szą na południu pozycyą w księstwach hohenzollern- 
skich. Pozostał jedynie honor dynastyczny, jako naj­
silniejszy motyw, aby się utrzymać przy straconem po­
siadaniu, które nadto gwarantowanem jest przez kongres 
wiedeński. Wszystko to jest wiadome, ale zarazem 
wiadomćm było i je s t, że nawet w razie zwycięstwa 
rojalistów. Neuchatel nie wracał bezpośrednio pod pa-] 
nowanie Prus, bo centralna władza Związku szwajcar 
skiego, wciągnąwszy raz księstwo to w kaiitonalne sto­
sunki, byłaby się prostemu powrotowi do status quo 
ante siłą zbrojną oparła, jak to widać z wydanych roz­
kazów po odebraniu pierwsząj wiadomości o powstaniu.

o ^ J 0 si9 , że tego nawet nie było potrzeba. Ludność 
re^u I f^ k ie g o  usposobienia jest oc ywiście przeważa­
jącą. a pierwszy odgłos o dokonanym zamachu wszy- 

„ r?nn,ctw® republikancki* połączyły się z sobą, i od- 
ni0S We nftC* Przeciwnikami zwycięstwo. Sprawa 
Przy charakter jakoby domowego sporu,
co się p Kzyni do tera prędszego jej załatwienia i dy- 
plomacy ę zie miała potrzeby do niąj się mię-
szac. -»w G ilo w e m  położeniu rzeczy
i gabinet pr ynił. Wolnym się czując od za­
rzutu morain g „,r„8nni?,wa w lekkomyślnem przed­
sięwzięciu 8W0K ni ow może im okazać sym- 
patyą swoję, starają ę y Plr>matycznie o złagodzenie 
ich losu; ale dalekun będzie od czynnego do sprawy 
wmięszania s ię , aby przy tej sposobności do praw 
swych powrócić. Europa me wyda wojny ani Maro- 
kow i, ani Szwąjcaryi z powodu małych i prawdę mó­
wiąc nierozważnych za jść , w których honor imienia 
pruskiego został nieco dotknięty.

P a r y ż  3 września.
Jeden z m o ic h  kolegów przesłał w a m  wiadomość o  

n i e j a k im  Chambert, którego utytułował dragomanem hr. 
Potockiego, ostatniego a m b a s a d o r a  w S t a m b u l e .  p 0. 
zwólcie mi sprostować tę wiadomość. O s ta tn im  rago- 
manem w Stambule był Aksak, r o d e m  z Wołynia, b r a t  
cioteczny senatora llińskiego, w ł a ś c i c i e l a  R imanowa.

rzybyl o n  do Stambułu za ambasady C h r z a n o w s k ie g o  i
W,0rta Kic«y około r. 1838. Chambert służył pod 

i on to sprzedał podstępnie jednej kato- 
‘ m wszystkie papiery legacyi wraz i  Obra­
mi- w kościeieSp ^  Uz68toch°wskiej, który obecnie znajduje 

ny Maryi w Stambule. Rosya go o to

mpW ’B»k“ S 'S ?  prot'tcyl 0te'e' S4 sio ŁfiS

w Dooruczy i Buczaczu, jenerał Guilleminot zredagował 
w tym przedmiocie po francuzku memoryał, który Suł­
tan oddał Chozrewowi paszy z rozkazem jego przetłu­
maczenia. Chambert go przetłumaczył na tureckie, ale 
kopią francuzką sprzedał za grubą sumę ówczesnemu 
ambasadorowi rosyjskiemu. Dowiedziawszy się o tem, Cho- 
zrew odebrał gwałtem przeniewiercy rzeczoną summę i 
zatrzymał ją  dla siebie. Projekt jenerała Guilleminot został 
tymczasem zakomunikowany Petersburgowi przez am­
basadę rosyjską. Nadeszły noty do Stambułu i Paryża, 
w skutek których Francya odwołała jenerała Guilleminot 
a Sułtan skazał na kilkuletnie wygnanie do Adryaoopola 
Mustafę Ser Kjjafyba. Na tem wszystkiem Chambert 
zyskał tylko niechęc Aksaka i wszystkich dragomanów 
stambulskich. Chambert umarł. Umarł także jego syn 
dragoman ambasady angielskiej.

Dzienniki donoszą o łotrostwach w Turcyi, ale nie 
dodąją, za częstokroć łotry są chrześcianami, poprze- 
bieranemi po turecku. Kto daje zachętę do łotrostw? Zan- 
darmerya turecka organizuje się, lecz nie pod dyrekcyą 
Orneta paszy. Wystawiano Sułtanowi niebezpieczeństwo 
podobnej dyrekcyi w kraju tak płodnym w intrygi jak 
Turcya, i dla tego Sułtan kazał organizować żandar- 
meryę paszom po paszalikach. Kredyt Omera paszy 
znowu się zmniejszył, co widząc jeden chrześciański 
pasza, nieprzyjaciel Omera, udał się z Paryża do Stam­
bułu, w nadzH , źe będzie korzystnie użytym przy pro- 
tekcvi p. Thouvenel i księcia Murata.

L e  N ord  troszczy się o dynastyą Moldo-Woloską i 
daje tron Bukaresztski młodszemu synowi króla belgij­
skiego, a tymczasem zdaje się, że ziści się moje prze­
widzenie i źe Mołdo-Wołoszczyzna połączoną nie zostanie. 
Ostatnia kronika Revue Contemporaine, pisana w mi- 
nisteryum spraw zagranicznych powiedziała: „Przeciw 
jedności Mołdo-Wołoszczyzny są Turcya i Austrya 
je st i Rzym); za jednością są Francya i Anglia; Pru­
sy są indyferentne.“ A w tćj samej chwili M orning- 
Post zapewnił, że Anglia nie oświadczyła się wyraźnie 
za jednością, że nie jest zupełnie za nią i że za nią 
jest tylko Francya. Widzicie z tego, że myśl jedności 
Mołdo-Wołoszczyzny upada. Francya sama za nią nie 
wystąpi i jeżeli wystąpiła za nią to zapewne dla skło­
nienia Austryi do wspólnego działania w Neapolu. Na 
politykę Francyi w tym przedmiocie nie może nic wpły­
nąć polityka Rzymu.

Kronika ostatniej Revue des deux Mondes żartuje 
jak to mówią delikatnie z dzisiejszej mody rosyjskiej 
schlebiania Francuzom i hrabiemu de Morny. L e  N ord  
zaś dziwi się Austryi, iż żyje jeszcze w złudzeniu tra­
ktatu 15go kwietnia. L e  Ń ord  goni ciągle, jak  widzi­
cie, za innćm złudzeniem i cieszy się, źe Francya zbroi 
się na morzu i trzyma 450,000 wojska. Pod wpływem 
tego złudzenia pisarze nordowscy wysypali najzabaw­
niejsze nowiny, drwili z niedowierzania i rozsądku i 
ostatecznie sprawdzili tylko nasze dobre przysłowie: 
„Gamrat wszystko wiedział, a nic nie wiedział." Dzien­
niki angielskie lubiące wiedzieć wszystko i dobrze za 
pytali się jakim sposobem hr. Esterhazy mógł zapo­
mnieć swych listów w ierzyteln ych  i o sk a rż y li o to  po- 
prostu policyą rosyjską. Przychodzą do Anglii liczne li­
sty z Petersburga i Moskwy. Korespondenci przypatry­
wali się wszystkiemu i pamiętąjąc na słowa marszałka 
Bosquet donieśli, iź armia rosyjska prawie nie istnieje. 
Stąd powstała polemika angielska pod tytułem : A  R u s­
sian army missing. Polemika była przesadzona i dzie­
cinna. Inne wiadomości korespondentów były ważne, a 
mianowicie ta, że rząd rosyjski trzyma się systemu je ­
nerała Kleinmichela i że nie chce zezwolić na wolne 
budowanie dróg żelaznych przez kompanie zagraniczne. 
Nie pojmują, aby Rosya mogła ścierpieć u siebie wol­
ne kompanie dróg żelaznych, ale nie pojmują także, aby 
Rosya mogła przyjść prędko do dróg żelaznych budo­
wanych kosztem skarbowym. Rzecz ta tyczy się samej 
Rosyi i w nię mieszać się nie myślę. Co do Anglii, or­
ganizuje ona u siebie armią poważną i dobrych ofice­
rów nie rozpuszcza. Na jednym zmeetingów sir Archi­
bald Alisan wyłożył wojenną ekonomią polityczną, o- 
partą na si vis pacem parabellum . Dzienniki angielskie 
odciągają młodą arystokracyą od enerwujących zabaw 
świątecznych, a zachęcają ją  do pracy i nauki publi­
cznej. L,eader jest najśmielszym w tej propagandzie.

Dotąd przyszła do Paryża jedna tylko amnestya ro­
syjska. Mówią, że p. Bałabin inne przywiezie. Do Bru- 
kselli przyszło siedm amnestyj. Między amnestyonowa- 
nemi znajduje się trzech oficerów, którzy służyli w woj­
sku rosyjskićm. _________

• a 3 września.
Dawna niechęć Francyi do Prus pokazuje się w ję ­

zyku dzienników z okazyi korsarzy Riffu. Dzienniki rzą­
dowe, mówiąc o księciu Adalbercie nie zapominają mu 
dawać tytuł wielkiego admirała. Revue Contemporaine 
mówi, że na korsarzy RifTu dość samych Prus i po­
mocy Hiszpanii. Constitutionnel dodaje, że wyprawa 
nie może się zrobić chyba na wiosnę i że wtenczas 
Francya będzie robiła wyprawę przeciw Kabylom z 30 
tysięcy wojska. Francya widać nie myśli wyprowadzić 
Prus z honorowego ambarasu.

Co piszą dzienniki angielskie o Piemoncie i Alessan- 
dryi, nie ma żadnej wagi. Trzeba żeby pisały, krzy 
czały i łajały. Rzecz ta nie mogłaby się rozwiązać 
cbyba w skutek nowej wojny i przerobienia karty eu­
ropejskiej. W pokoju jaki mamy, niemoże doprowa-

i,c do niczego. Potwierdza się, że Francya nie wy- 
^ror dza w°Jsk ani z Rzymu, ani z Grecyi. Dzienniki 

U pew niają, że nalegania na Neapol nie są 
™flt»rv,Cy-ą w 8Pr»wy wewnętrzne, lecz środkami pa-
cytifcacyi jeneralnćj.

• francuzkiego pokazują się dość spo­
kojne o jjoy Zjednoczone. Utrzymują one, że przyję­
cie posła NaUera i niezgodzenie się na zniesienie knr- 
sarstwa są tylko manewrami elek toralnem i. Czterech 
jest kandydatów na prezydencyą Stanów Zjednoczonych: 
Fillmore, Pierce, Buchanan i Fremont. Tylko dwaj o- 
statni mają byc kandydatami na seryo. Francya i A n ­

glia nie życzyłyby sobie Buchanana dla tego, że lale- 
żał do kongresu Ostendzkiego. Wolałyby Fremnta, 
ale ten, zrodzony z krwi mięszsnej, wywiera mai u- 
roku.

Cesarz wiele przyjmuje w Biarritz i listy przychrlzą- 
ce do Paryża są jak najlepsze. W Biarritz decyduji się 
sprawa hiszpańska. Spodziewany jest w tem miście 
ks. Adalbert, świeżo ożeniony z hiszpanką, który ma 
być królem greckim. Ks. Adalbert ma być stronnifem 
pilityki opierającej się nie na Rosyi, lecz na zachozie. 
Rzym stara s ię , aby ks. Adalbert przyjął tron gfeki 
lecz bez zmiany religii. Skończy się zapewnie na em, 
przy pomocy Francyi i Austryi.

Rząd zakazał dziennikom prowadzenia polemili o 
skojarzenie rojalistowskie, które dotąd tolerował. Brok 
ten jest rozmaicie tłómaczony. W ostatniej Revutdes 
D eux Mondes, p. Villemain rozbierając prace Brda 
Brougham i p. de Remusat, zwraca znowu oczy ki tej 
Anglii która wzbudza zawsze uwielbienie wszystkich 
pisarzy nie lubiących szychu, ale której naśladowniewo 
jest trudne, że niepowiem niepodobne. P. Villemaii o- 
świadcza się przeciw majoratom i pozwala je  ińeć 
tylko przyszłym parom Francyi, jak  to było za resau- 
racyi. Czy tak ukonstytuowana Uba parów bykby 
silną? czy nie upadłaby jak dawna? Niektórzy pibli- 
cyści francuzcy nie mogą wyjść dotąd z ułudy o ma­
joratach. Gdyby majoraty miały być siłą spóleemą, 
lepiejby było, aby mieli je  wszyscy prywatni, jak  wAn- 
glii, bo w takim razie majoraty parowskie znalazyby 
poparcie. Ja nie uważam wcale majoratów za siłę spo­
łeczną ; Stany Zjednoczone ich nie m ają, Belgia ich 
nie ma, ma nawet s^nat obieralny, a jednak narodu te 
rządzą się dobrze i wzmagają. Siła społeczna, bilast 
społeczny, polegają nie na majoratach, lecz na obycza­
jach i charakterze. O tem niestety p. Villemain zapo­
mniał, a raczej mówić nieśmiał, jak  p. de Tocqueblle, 
jak  p. de Remusat, jakp. de Montalembert itd. Rosmo- 
wy poufne prowadzone w tym względzie z publicysta­
mi francuzkiemi są przykre i trzeba je  często ucinać. 
Zwracanie jednak ócz Francyi ku lepszćj stronie je s t 
chwalebne. Wczorajszy le N ord  nie wierzy widać 
w skutek podobnej kontemplacyi, kiedy pod poknwką 
materyi religijnej, napomyka o przyszłości socyaizmu 
we Francyi. Prawda, że socyalizm we Francyi byłby 
bardzo na rękę Rosyi i że on tylko mśgłby jej diwną 
potęgę przywrócić.

Univers otrzymał za sobą głosy biskupa Strasburg, 
skiego i biskupa Amiens, X. Gerbet, sławnego r. 1831 

znakomitego pisarza. Pomnąc na to co powiedział o 
jednym artykule dziennika Donau, co powiedział o po­
koju itd ., nie można nie przełożyć Univera nad Am i 
de la Religion. Univers lepićj i śmielej rozumie poli­
tykę katolicką, bo ma na względzie samą religię.

Cesarz w swej polityce wewnętrznćj przeważa się 
ciągle na stronę legitymistów, jako najmniej niebezpie­
cznych. Onegdąj potwierdził postanowienie.... Karola X 
z dnia 1 sierpnia 1830, dające kapitanowi de Salmond 
krzyż oficera legii honorowej. Siecle robiąc rozbiór 
dzieł Napoleona III, ściągnął uwagę Comtitutionnela. 
Constitutionnel zapewnia, że Cesarz działa zgodnie 
z tem co napisał, że trzyma się zasad r. 1789 i źe 
jest szczerym stronnikiem rządnej wolności.

Sesye rad departamentowych prowadzone przy drzwiach 
zamkniętych, odbywają się cicho. Protokuły obrad nie 
są  w stanie zaostrzyć uwagi publicznej. Pod tym wzglę­
dem lepićj się działo za L. Filipa. Trzeba czekać ogło­
szenia większćj liczby protokółów.

W Aix, w Prowancyi, intendenci krymscy regulują 
rachunki.

Ajencya p. Lejolivet zupełnie upadła i przeszła 
w ręce p. Havas. P. Lejolivet potrzebował tolerancyi 
rządowćj, a rząd jej mu odmówił za'zdradzenie sekre­
tów stanu w epoce paryskiego kongresu.

Revue de Paris zdaje sprawę z dzieła Guerresa: 
„Mistyka boska, naturalna i diabelska*, przetłumaczone­
go przez p. Karola St. Foi, niegdyś guwernera jedne­
go z Polaków. P. Mosenches, autor artykułu, śmieje 
się z ropping mediums, writing mediums i speaking 
mediums, pokazując, że w stołowych nogach jest 
rzecz tylko naturalna i źe nie ma nic nadnaturalnego, 
ani boskiego, ani nawet diabelskiego.

Wyszedł drugi tom pamiętników Dupina, sławnego 
z dowcipu, ale równie sławnego z nieudolności polity­
cznej, a przytem ze skąpstwa i tchórzostwa. Do niego 
to zastosowano dawniejsze zdanie: Usprit ne sert le 
plus souvent qu a. masquer es turpitudes du caraethre.

Wody w Trouville i Dieppe były świetne tego roku 
i uprzyjemnione takiemi talentami jak pp. Geraldi i Her­
man i panie Miolan-Carvalho i leresa Milanolo. Zape­
wne z przyczyny sąsiedztwa, towarzystwo stało się 
surowem. Trzeba było koniecznie tak zwanego szape- 
rowania. Z dwóch sióstr jedna musiała udawać matkę. 
W Aix (Sabaudyi), bliższym Włoch, towarzystwo było 
wcale insze, to też tam u ały się wszystkie hrabianki 
du fg. St. G erm ain, znaiazry się one nie w towarzy­
stwie ("byłoby to za wiele), lecz w sąsiedztwie sławnej 
pani deSoIms, która tam panuje nad jedm m  hrabią du 
fg. St. Germain, nad jednym jenerałem węgierskim i
nad jednym tr^ kie® r^®n,t“Z -,m ''^Przyjacielem giełdy. 
W Aix byli także marszałkiwie Canrobert i Baraguay 
d’Hilliers. Ostatni, naturalny i uprzejmy, lepićj się po­
dobał niż pierwszy.

Dnia 15 listopada wyjdzie 15ty tom Historyi Thiersa. 
Będzie ich 17,

W  R z y m ie ,  n a s z  u t a l e n to w a n y  p o e t a  L e n a r to w ic z ,  
p r a c u j e  n a d  p o e z y ą  w  k tó re j  p r z e d s t a w ia  w  r a p s a d a c h  
n a s z e  w o j n y  k r a j o w e .

K r « k * w  5 uWru eŚnia,j C< k- Prezydent krajowy 
krakowskiego obrębu rządowego, udzielił wakującą 
w tymże obrębie posadę kancelisty powiatowego 2ej
klasy, dyurmście Karolowi W mnichięmu.j

j . C. K. Ap. Mość raczył zamianować najwyższo!11 
postanowieniem swojem z d. 12 stycznia r. b. w no­

wym organizm ie władz skarbowych okręgow ych 
w obrębie adm inistracyjnym  krakowskiej Dyrekcyi 
skarbowej krajowej, radcę skarbow ego w gremium 
tejże dyrekcyi krajowej Karola Distlera dyrektorem  
okręgu skarbow ego w Krakowie z tytułom  i chara­
kterem  nadradcy skarbow ego.

C. k. Ministeryum skarbu zam ianowało w tymże 
organizmie w ładz skarbow ych obrębu krakowskiego, 
dyrektoram i okręgowymi skarbowymi z ty tu łem  i 
charakterem  radców  skarbow ych, tam ecznych rad ­
ców kamerai łych i przełożonych okręgów  kam eral­
nych: Dominika Kasparka na Nowy S ącz , Karola 
Rudolfa na T arn ó w , Marcina W agnera na Rzeszów, 
następnie radcę grem ialnego dyrekcyi skarbow ej 
krajowej w Krakowie Jana Zachistala na W adowice, 
a sekretarzów  tejże dyrekcyi Antoniego Tittla i J ó ­
zefa Schenkla, pierw szego do J a s ła , drugiego do 
Bochni.

C. k. Ministeryum 3karbu zam ianowało stanow czy­
mi radcam i w gremium krakowskiej dyrekcyi skar­
bowej krajowej w K rakow ie, tym czasowego radcę 
skarbow ego tejże dyrekcy i, Franciszka Gabriela i 
sekretarza jej Jana K rauzilkę; a tym czasową posa­
dę radcy skarbow ego tamże, udzieliło sekretarzow i 
dyrekcyi skarbow ej krajow ej w W iedniu Ernestow i 
Erben.

C. k. Minister spraw  w ew nętrznych , w porozu­
mieniu z mmistrem spraw iedliw ości, zam ianował ad - 
junkta sądowego Franciszka K asprzyckiego, tudzież 
aktuaryuszów  urzędu powiatowego Gustawa Adolfa 
Roztoczyła, Kazimierza B rzesk iego . Ludwika Smo­
larskiego, Jana Salskiego i Karola R um ansdorfera, 
adjunktami mieszanych urzędów  powiatowych w k ra ­
kowskim obrębie rządowym.

W ie d e ń  7 września. Dzisiejsza Gazeta Wiedeń­
ska  podaje aastępującą depeszę Namiestnika Karyn- 
tyi datowaną ze Spital 5 g o ; „N. Państwo przybyli 
tu dziś o godz. 3 1 'a popołudniu. Podróż odbyła się 
wśród najżywszej radości ludu zbiegającego się ze­
wsząd w niezliczonój ilości przy pogodzie, a N. Pań­
stwo przyjmowani byli jak  najświetniej po drodze 
we wsiach św iątecznie przystrojonych. N. Państwo 
oglądali między innemi c. b. stadniny w Osiaku i 
wysiedli tu w zamku księcia Alfonsa P o rz ia , gdzie 
nocleg prze >ędzą.“

Klagenf. Z tg  podaje opis uroczystości przyjęcia 
w Celowcu N. P aństw a, którzy w d. 3 b. m. p rze­
byli granicę K aryutyi, gdzie na przybycie ich cze­
kał nam iestnik kraju bar. Schloissnigg. Do granicy 
tow arzyszył Cesarstw u nam iestnik S tyryi hr. S tra s- 
soldo. Deszcz przy w jaździe lejący strumieniami 
niedozwolił przygotowanych na ten cel uroczystości 
odbyć. Po wszystkich miastach p t drodze w ycho­
dziły na spotkania N. Państwa w ładze gminne i u- 
rz ę d n ic y . U wjazdu do Celowca s ta ły  bramy try ­
um falne, a burm istrz w raz z m agistratem  i radą 
miejską m iał do Cesarstwa Imć przemowę. Doinv 
miasta przybrane były w kwiaty i kobierce, na wie­
żach pow iew ały chorągwie o barwach austryackich , 
bawarskich i karynckich. Cesarstw o stanęli w zam­
ku. W  w ieczór dane było  widowisko w teatrze , któ­
re  N. Państwo zaszczycili swoją obecnością, a po­
tem illuminacya domów i serenada. Czas dżdżysty 
wielką był wszakże przeszkodą w uroczystościach. 
Kiedy N. Państwo przejeżdżali poprzednio doliny 
Alp styry jsk ich , w ieśniacy przedstaw iali po drodze 
sceny z życia alpejskiego.

—  P e s t-  O f ner Z tg  zamieszcza dosłow nie prze­
mowy kardynała księcia prymasa Ścitowskiego m ia- 
ne do N. Pana w czasie odwiedzin w  O strychoniu , 
tudzież odpowiedzi cesarskie. Tak przemowy jak  'i 
odpowiedzi na nie były w języku węgierskim . W i­
tając arcybiskup Cesarza Imci w  pałacu swoim, w te 
odezw ał się s ło w a :

„Mając szczęście oglądać i powitać uśw ięconą o -  
sobę W. C. Mości w tem starożytnem  mieście, n ie­
ograniczona radość przepełnia serca nasze najsłod- 
szemi uczuciami. R aczyłeś N. Panie z niezw ykłą u -  
przejm ością uczestniczyć temu rzadkiem u narodow e­
mu obrzędowi kościelnemu w m ie jscu , gdzie pier­
wszy z dostojnych poprzedników W. C. M ści S te­
fan Święty urodził się, w ychował i s ta ł się wielkim 
gdzie organizm  rządów  swych łącząc z podstawami 
religii, położył b łogie fundamenta przyszłej pom yśl­
ności, udowodniając czynem , iż zasadą tego orga­
nizmu je s t oddać cesarzowi co cesarskiego, tak jak 
oddajemy Bogu co je s t boskiego. Święte te zasady 
tkw iły i tkwią dzis rowm eź w sercach narodu. Idąc 
za niemi składam y dziś hołdy nasze z uszanowaniem 
i podległością u stop W. C. Mci, gdzie przed 856 laty 
pierwszy raz ęgrzyn sk ładał hołd swojemu apostol­
skiemu r  owi. Podobnie jak  zburzone przed 700 
laty bronią poganina wroga domy boże na tym w ę- 
griers im yome odnowioueini i poświęconemi zo - 
staly , a wiueź uczucia niezmiennej naszći w iar- 
ności i lei-ęcego przywiązania odnowione dziś są 
i poświęcone. Prosimy W. Ces. Mości, abyś raczył

ho łdunaszlffo  aW° ŚCią prZyjąć WyrHZ ““i n s z e g o  hotnu naszego , naszej w ierności poddańczej i szcze-
rej w łączności i zachow ał w swojej cesarskiój
łasce  ę ojczyzn^ nasZą j wszystkich jój m ieszbań-
c w, a w tój liczbie i nas niegodne sługi, a sk ła -
Boffa b V 16’  ^ ° ^ c‘ błagam y dobrotliwego

S > by w .  C. Mość naszego najmiłościw szego Pa-
na u i Króla przy d ługiem , bardzo długiem
zachował życiu*!

Cesarz Jmć raczył odpowiedzieć:
•*iVl.8sz  ̂ s'§ szczerze, mogąc uczestniczyć temO 

wielkiemu obrzędowi kościelnemu i narodowemu. Idąc 
z® Przykładem świętego króla, któremu ojczyzna 
słusznie zawdzięcza sławę swoją i szczęście, mam 
1 ja również na sercu szczęście moich wiernych pod' 
danych. Dla tego przyjmuję ten wyraz Waszój wier­
ności i hołdu poddańozego z serdeczną przychylno*
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kością, zapewniając nknojszem Was i wszystkich 
tego kraju mieszkańców o mojej cesarskiój łasce*.

Przemowa księcia kardynała prymasa przy wcho­
dzie do katedry była następująca:

„Obecne ukazanie się W. C. K. Ap. Mości, na 
którym oczy zgromadzonych tu tysiąców milo spo­
czywają, cudowne jest istotnie i porywające. Stoisz 
tu N. Panie, stoją tu niektórzy członkowie świetnie 
panującego nam najjaśniejszego doinu i najwyżsi u - 
fzędnicy rządu cesarskiego, stoją tu naczelni kapła­
ni węgierskiego kościoła i państwa, obywatele wszel­
kiego” stopnia, stoimy tu wszyscy na tern uświęco- 
Uem miejscu, gdzie przed 856 laty Stefan Święty 
największy z poprzedników W. C. Mości położył fun­
dament Chrzościaństwa i pobożnych obyczajów, gdzie 
jako apostoł z nieograniczoną czcią rozszerzał kró­
lestwo bożo, gdzie również pobożua królowa Gize 
la uczuciami i czynami swemi świętemi wspierała i 
pnm :gała dążnościom swego wielkiego małżonka. 
Tu na tein miejscu polecał on naród swój opiece 
Maryi Motki Bożej, patronki W ęgier; zląd rozeszli 
się arcypasterze dziesięciu przez niego założonych 
biskupstw po całej ziemi węgierskiej, opowiadając 
ewangelię Chrystusa i to z takim skutkiem, źe za 
panowania jego, cały pogański naród schylił głowy 
przed Krzyżem Chrystusowym i szukał w nim g łó ­
wnej ch wały swojej; jndnem słowem: miejsce to u - 
święciły i uświetniły przed 800 laty wielkie czyny 
tego sławnego króla. Zważywszy to wszystko, mu­
simy przyznać, że ścieszki Boga i zrządzenia Opa­
trzności niezbadane są. Owóż to co w tej twierdzy 
było świętem, chwalebnem i wielkiem, to wróg Krzy­
ża Chrystusowego zburzył i spustoszył przed 700 
laty, a Niebo zachowało W. C. Mości tę chwałę, iż 
trzech wiekowa żałoba i puszcza tego świętego miej­
sca znikła za epoki W. C. Mości, przy dążnościach 
opieki nad sprawami kościoła katolickiego i szcze­
gólnej religijności, kiedy w obecności W. C. Mości 
kościół zbudowany w miejscu dawnego, poświęco­
ny i ku czci bożej otwarty został. Nie, niejestem 
w stanie najmiłośoiwszy Panie, objąć słowami uczu­
cia wdzięczności tego niezmiernego tłumu; dla tego 
powiem tyle tylko, że ukazanie się W. C. Mości na 
tym obrzędzie doda nowej mocy temu przywiązaniu, 
jakiem się odznaczał ten naród ku swoim panują­
cym w ciągu ośmiu wieków, świetny tan postępek 
W. C. Mości wpoi się dziś w serca narodu i tkwić 
w nich będzie póki kamień na kamieniu zostanie. 
Teraz zaś po przeniesieniu do kościoła relikwij o- 
wycb czcigodnych męczenników, którzy wiarę swo­
ją krwią przypieczętowali, po skończeniu obrzędu 
poświęcenia i przy pierwszej mszy świętój na no­
wym ołtarzu, wzniesiemy z głębi serc naszych mo­
dły do króla królów, aby W. C. Mość naszego na- 
dewszystko ukochanego pana, Jój C. Mość naszą u- 
bóstwianą cesarzową, najjaśniejszych członków pa­
nującego domu jak i młodą arcyksiężniczkę Gizelę 
cał«in błogosławieństwem niebios wynagrodził i mi­
łością ludów swoich uszczęśliwił. A wy chrześcia- 
nie, moi mili w ierni, chw alcie Boga w tych świę­
tych przybytkach i wszędzie; szanujci, króla z z u -  
pełnem posłuszeństwem— a dacie Bogu co jest bo­
skiego i cesarzowi co ces rskiego. Amen*!

Na 'oast wzniesiony przez Prymasa przy obiedzie 
za pomyślność Cesarza, raczył N. Pan odpowiedzieć:

„Serdecznie przyjmuję te hołdy. Niechaj Bóg bło­
gosławi całej ojczyźnie*!

— Dodatki do podatków na pokrycie potrzeb kra­
jowych i funduszu uwolnienia gruntowego w każdym 
z osobna kraju koronnym na rok skarbowy 1857 
(od Igo listop. 1856 do 31go paźdz. 1857) wy­
znaczone zostały następnie: Od każdego jednego 
reńskiego podatków stałych wynosić będą dodatki: 
W Galicyi wschodniej i zachodniej, w Krakowie, 
w krajach węgierskich, tudzież Horwaoyi i Słowe­
nii po 40 k r., w Województwie Sorbsk'em 30 kr., 
w Bukowinie 28 %  kr. w Salzhurgskiem 26 kr., 
w Siedmiogedzie 25 kr., w Austryi wyższój 24%  
kr., w Krainie 24 kr., w Karyntyi 23%  kr., w Sty— 
ryi 20%  kr. w Gorycyi i Gradisce 20 kr., w Niż­
szej Austryi prócz miasta Wiednia i w Istryi po 16 
kr. w Czechach 15V® kr., w mieście Wiedniu i 
w Morawie 15 kr., w Szląsku 13 kr., w Tyrolu i 
Vorarlbergu 10 kr., w Dalmacyi 8 kr., w Lombardyi 
5 %  kr., w Weneckiem 2 kr.

— Dzienniki tutejsze przemawiają bardzo gorąco 
za zniesieniem prawa o lichwie i przytaczają w tym 
względzie opinię izby handlowój peszteńskiej, która 
jednogłośnie potrzebę zniesienia tego prawa uznaje. 
Rzeczywiście prawo o lichwie usuwa wielką ilość 
kapitałów szukających korzystniejszego umieszcze­
nia w akcyaoh, gdyż dywidenda ich choćby najwyź 
sza nie jest za lichwę uważana. Bank tylko ma 
pierwszeństwo przed wszystkiemi kasami oszczę­
dności, funduszami instytutowemi i prywatnemi o- 
sobam i, iż mu wolne pożyczać na 6 %  na hipotekę 
gdy tymczasem procent prawny wynosi tylko 5%-

Królestwo Polskie.
Kronika warszawska podaje następujący list,:
„Odessa 22go sierpnia. Do dnia dzisiejszego 600 

okrętów przybyło do naszego portu, odeszło 407, 
pozostaje 193. Nolisy z przyczyny tego wielkiego 
napływu okrętów potrzebujących zajęcia, są w upa- 
dku i wątpię, aby się podniosły do końca roku, b° 
z Konstantynopola piszą, że tam również co dnia 
zwiększa się liczba okrętów, gotujących się żeglo­
wać do morza Czarnego, lub Azowskiego. Do tej 
już waźnój przyczyny, samój przez się łączy się j 0, 
szcze brak produktów do wysyłania za granicę, tak 
w naszym porcie jak i w portach Azowskich, a smu 
tne wiadomości o zbiorach tegorocznych, dochodzą 
ce nas z niektórych prowincyj Cesarstwa, dostar­
czających tak naszemu portowi jak i portom Azow- 
skim produktów wywozowych, wzmacniają w wła­

ścicielach okrętów silne przekonanie, źe ten rok jest 
nieszczęśliwym dla frachtów, a w nas również, źe 
zbyt czynnego handlu i jesień nam rokować nie może.

Okręty znajdujące się w porcie naszym, są po- 
większej części wielkiego rozmiaru i tern trudniej 
znajdują frachtujących, małych jest niewiele i te 
także długo oczekiwać mu;zą nim znajdą zajęcie. 
Statki parowo angielskich kompanij znajdujące się 
w porcie naszym, mało dotychczas były używane, 
dla tej ■samej przyczyny. Przed tygodniem jednak 
parostatek szrub nvy o sile 300 koni ^Brenda* ła ­
dujący 9.000 czetw. ładunku zrobił umowę do Lon­
dynu na część ładunku po 67 fszt, z tonu z tym 
jednak warunkiem, źe gdyby fracht otrzy nany przez 
niego na resztę ładunku był mniejszy, to pierwsza 
liczba frachtu zredukowaną będzie do średniej licz­
by; parę dni ternu parostatek szrubowy o sile 400 
koni „Afrykanin,* także angielski, został zafrachto- 
wany przez dom handlowy tutejszy K. Papudow, dla 
dostawienia jednorazowie 14,000 czetw. zboża do 
Liverpoolu po 40 fszt. z tonu. Parostatek ten jest 
istnym wielkoludem, ale powiadają, źe mały jeszcze 
w Dorównaniu z tym co ma w tych dniach przyjść 
z Bosforu, a który ładuie 20,000 czetw.; wątoię, 
aby ten znalazł jak na teraz u nas zajęcie, bo nasz 
skład zbożowy zawiera zbyt małą ilość ziarna.

Z Odessy i portów Azowskich większa część ła ­
dunków zboża tego roku wysłanych, była przezna­
czoną do Marsylii, bo tam najgwałtowniejsza oka­
zywała się potrzeba, a teraz przyczyną zniżenia cen 
chwilowych w tym porcie jest właśnie przybycie 
tych ładunków, bo w przeciągu dni kilku około 
400,000 szarż *) przybyło do Marsylii. Anglia, Tryest, 
Liworno i Genua razem nie otrzymały nawet poło­
wy ładunków. Pomimo wiadomości zagranicznych, 
ceny nasze zawsze się utrzymują i targ nasz w o- 
statnich trzech dniach dość był nawet ożywiony, 
płacono za lepsze gatunki od rsr. 10%  do 11%  
za czetw., a za gorsze od 9 */.. do 10%  rsr. Ku­
pna na dostawę w październiku i listopadzie są rzad­
sze; za jęczmień jednak ofiarują rsr. 4  kon. 10 za 
czetw., żądają rsr. 4  kop. 25; za żyto rsr. 6 kop. 
20, żądają rsr. 6 kop. 50. Sprzedano około 6,000 
czetw. siemienia In., połowa ma być oddana w pa­
ździerniku, a reszta w lipcu roku przyszłego po rs. 
8 kop. 40 za czetw. W ogóle ceny nasze są wy­
sokie i jeżeli rok ten jest nieszczęśliwy, z przyczy­
ny zbiorów lichych ozimego chleba, to właściciele 
ziemscy mający jare zboża ślicznie na nich wyjdą. 
Z Podola i Ukrainy donoszą, źe na miejscu płacą 
kupcy miejscowi od rsr. 4%  do 5 za korzec psze­
nicy, jeżeli te ceny są prawdziwe, to wątpię, aby 
tamtejsi obywatele chcieli prowadzić pszenicę do 
Odessy, co nie jest bardzo pocieszającem dla wszy­
stkich zajmujących się tu komisami.

Powracający z Marsylii znajomy mój, zapewnił 
mnie, że widział ładujące się tam na statek parowy 
wszystkie maszyny i cały potrzebny warsztat dla 
młyna parowego o 24 kamieniach, właściciel które­
go prowadzi go  do morza Czarnego i ma zamiar 
w O dessie m łyn sw ój w ystaw ić. B yłby to już drugi 
m łyn parowy w naszdm m ieśc ie , przed ośmiu laty 
bowiem pan L. Gaume wystawił przez akcye młyn 
o 12tu kamieniach, który piękne dochody przynosi. 
Innym razem obszerniejsze dam wam szczegóły o tyir 
młynie p. Gaume.

Sześć dni temu przejeżdżał tylko przez nasz 
rejd pan Buteniew, ambaśador Cesarza Aleksandra 
ligo przy Jego Wysokości Sułtanie, udając się do 
Konstantynopola. Zatrzymał się tylko w porcie na­
szym, ile trzeba było czasu dla przejścia z paro­
statku, na którym przybył, na parostntek „Taman* 
oczekujący go. Dziś spodziewany jest Mehmed Ku- 
preśli, jadący do Moskwy na koronacyę Cesarza."

Szwajcarya.
O wypadkach w Neufchatelu piszą z Berna do Gaz. 

Krzyżowej pod d. 3 w rześnia:
W Neufchatelu wybuchła rewolucya i właśnie u -  

dają się tam komisarze rady związkowej. Pisze ona 
do rządu kantonu berneńskiego, że tej nocy rojaliści 
przez podstępny zamach uwięzili większość republi— 
kanckiój rady stanu w Neufchatelu i dla tego wzywa 
kanton Bern, aby dwa bataliony przeznaczone w ła­
śnie na wielkie manewra do Yverdun ( sad jeziorem 
Neufchatel) posłano do Ins (Aneth) na granicę b e r- 
neńsko-nonfchatelską. Takie jest mniej więcej pi­
smo rady związkowej. Jeżeli ruch wyszedł od roja­
listów, to trudno pojąć dla czego część tylko rady 
stanu aresztow di kiedy w niej nie zasiada żaden 
rojalista, aje ty]kó republikanie lubo bardzo z sobą 
niezgodni. Łatwiej wyjaśni się bieg rzeczy, przypu_ 
śoiwszy, źe zwolennicy kolei żelaznej V ernóre na­
padli na zwolenników kolei górskiej Jura, przyczem 
nadmienić trzeba, źe pierwsi po największej części 
są lojalistami, a drudzy lezą  najwięcej republika­
nów. W zburzenie umysłów z powodu kolei było 0-  
statniemi czasy tak silne, źe c ik ’g%mepowinnoby 
dziwić, gdyby nrzyszło do utarczek. Mówiono prze­
cież niedawno,‘źe rząd kantonu Waadt kazał przy­
trzymać podróżującego w tych stronach prezydenta 
Zw,f k« P. Stampfli, a na jednym obchodzie towa­
rzystwa strzeleckiego, pewien członek rządu w aadt- 
staego 0Zn8jmił b/ ? strzelcom, źe należy wprawdzie 
być ppsłuSznymi f gAńe związkowój, lecz także ce­
nić niepodległość kantonalną i t. d. J«dori także 
z dzienników tego kantonu uznał za rzecz stoso- 
w"? ^yreźnie oświadczyć, źe nieprawda, s Y «- 
8 8n« Zamyślał oderwać się od Szwajcaryi-

enźe korespondent pisze w tvm samym dniu wie­
czorem :

Potwierdza s i ę , źe na zamku neufchatelskim po-

) Szarża miara m ariylska, liczą 120 szarż na 100 
czetwerti.

wiewają czarnobiałe (pruskie) chorągwie. Uwięzio­
no dwóch tylko członków rządu republikanckiego 
PP- Piaget i Humbert, którzy w zamku mieszkali; in­
ni członkowie, tudzież prefekt miasta uszli. Rzecz 
tak skrycie przygotowano, że radca dawnego rządu 
(za czasów pruskich) Ladame, który 2go w nocy 
z Neufchatelu wyjechał, o niczem nie wiedział. Dzis 
z Biiren i z Nikłeś idą na Neufchatel 2 bataliony ber­
neńskie, między któremi jest właśnie kontyngens 
miejski. Radcy rady związkowój Frey (minister woj­
ny) i Fornerod odjechali w południe na miejsco wy­
padków. Z drugiej strony mieli wyruszyć z Neuf- 
chatela rojaliści w liczbie tysiąca ludzi naprzeciw 
oczekiwanym z Chaux de F inds góralom, czyli ra­
dykalistom z gór; Locie ma iść na la Chaux de 
Fonds. Zresztą telegraf z Bernem przerwany, a pier­
wszą wiadomość miano tu przez Bazyleję.

Organ rady związkowej dziennik berneński Bund 
z dnia 3go wieczór zamieszcza następujące odezwy 
rojalistów :

„Z Bogiem za króla i ojczyznę! Newszatelczycy 
Godzina wyswobodzenia wybiła nakoniec. Okrzyk: 
„niech żyje król!* niechaj będzie hasłem waszem. 
Do broni w ierni! Ogłaszam całe księstwo w stanie 
oblężenia. Każda gmim niechaj natychmiast wyzna­
czy komitet, który w imieniu króla władzę sprawo­
wać będzie i na zamek neufchatelski ma dać wiad >- 
mość o rozpoczęciu urzędowania.— Dan w La Sagne 
d. 2 września 1856 r. Główno dowodzący: Hrabia 
Fryderyk Pourtales.*

„Niech żyje król! Chorągiew królewska powiewa 
na nowo na zamku książąt naszych. Newszatelczycy! 
dziękujcie Bogu! Do mnie wierni! Dowódzca trzech 
pierwszych powiatów: de Meuron podpułkownik. Dan 
w zamku Neufchatelskim 3go września 1856.“

B u n d  z dnia 4 bm. donosi w południe: Komisarze 
rady związkowej Fornerod i Frey przybyli wczoraj 
wieczór o 5 do Neufchatelu. Zastali zamek obsadzo­
ny 400 lub 500 powstańcami. Na pierwsze wezwanie 
komisarzy nie dano odpowiedzi. O godzinie 7 wie­
czór ruszył batalion górali z Chaux de Fonds (który 
poprzednio stłum ił powstanie w Locie), w dobrym 
porządku przed Neufchatel i zamknął miasto. W no­
cy nadciągnęło więcój zbrojnych z Val de Travers, 
Yal de Ruz i z gór, republikanie i niezależni, (m - 
dependens nie liczący się do żadnego stronnictwa, 
a którzy wspierając w sprawie kolei rojalistów prze­
ciw góralom, ośmielili pierwszych i obudzili w nich 
myśl, źe w razie rewolucyi choćby w duchu pruskim 
uczynionej znajdą ich również po sobie, lecz jak 
widać omylili się w rachubie P. R. Cz.) Pułkownik 
Denzler stanął na czele całej siły zbrojnej republi- 
kanokiej. Dziś rano o godz. 5%  republikanie w 1500 
zbrojnych uderzyli na zamek i po krótkiej walce 
wzięli go. Strzelcy celni rzecz rozstrzygli celując 
wybornie. Rojaliści mają 8 zabitych, 13 rannych i 
158 wziętych w niewolę. Hr. Pourtales również dostał 
się w niewolę. Republikanie żadnej nie ponieśli straty. 
Meuron uszedł. Wielu rojalistów osadzono w wię 
zieniu. Rząd republikancki na nowo czynny. Roja 
liści pochodzą najwięcój z gmin La Sagne, Locie, 
Chmix du Milieu i BrOvine. Jeńcy trzymani są w ko­
ściele. D ziś rano wojsko związkowe z Colombier 
(zamek pod Neufchatelem) zajmie na rozkaz komi­
sarzy zamek neufchatelski. Podług podania rządu 
neufchatelskiego (z daty dawniejszej nieco niż po­
wyższa) liczono 15 zabitych i nieco rannych, tu­
dzież 200 do 300 jeńców; obaj Pourtales i W es- 
dehleu (prusak) są między ranionymi.*

Monitor sobotni podaje również listę poległych 
rojalistów na 15, około 30 rannych, 200 lub 300 
jeńców.

Frankf. Journal i Schwab. M erkur tak samo 
przedstawiają powyższe wypadki. Opisy tylko przy­
gotowań powstania rojalistów są niepewne, bo się 
opierają na domysłach, które dopiero wyjaśnią się, 
kiedy przyjdzie do procesu. Frankf. Journal zamie 
szcza następujący list z Berna z dnia 3 o rewo 
lucyi rojalistowskiej: W Neufchatelu wybuchła re 
wolucya; jak w tej chwili, rojaliści zwycięzcami; u - 
więzili radę stanu, obsadzili zamek artyleryą, wzięli 
arsenał, ustanowili rząd tymczasowy, wywiesili cho­
rągwie pruskie. Takie są nieprzewidziane wypadki 
jakie doszły dziś rano do Berna. Ani w mieście 
Neufchatel, ani w Chaux d? fonds niespodziewano 
się tego co zaszło i co w cichości rojaliści przygoto­
wali. Dziś rano o 3ej weszło jakie 300 ludzi nie­
znacznie różnemi rogatkami do miasta i porozsta­
wiało się , aby niepostrzeżenie naraz opanować w ła­
dzę. W jednym i tym samym kwadransie schwy­
tano jak donosi telegraf, całą radę stanu, a według 
późniejszej depeszy, tylko prezydenta Piaget i trzech 
czło; ków, i obsadzono niestrzeżony arsenał i za­
mek. Dyrektor policyi uszedł na łódce po jeziorze 
do Murten. Kiedy się miasto zbudziło, już zastało 
rząd rojalistpwski, który tymczasowo się ukonsty­
tuował i w radzie nieustającej urzędował na zam­
ku. Proklamai ya pp. PourHesa i Meurona zawiado­
miła mieszkańców o tern co się stało. Z okolic ro - 
jalistowskich ciągnęli nocą zbrojni na Chaux de 
fonds, ale tam już o nich wiedziano i przygotowa­
no się. Telegraf z Neufchatel do Chaux de fonds 
był przerwany, a rada naczelna związkowa otrzy­
mała o tern wszystkióm wiadomość przez Bazyleję 
Natychmiast też wysłała pp. Forneroda i F rei-H e- 
r ose i oddała pod ich za. ząd wojsko. Dwa bata­
liony berneńskie i 2 waadtlandzkie przeznaczone do 
°bozu pod Yverdun (Iferten) miały tam zaraz ru­
szyć. Pułkownik Bourgeoń? dowódzca obozu, prze­
znaczony na ich dowódzcę. De esze świeżo otrzy­
mane mówią, źe Locie się poddało, a z b ro jn i  
z Chaux de fonds otoczyli Neufchatel. Lud w mie­
ście spokojnie się trzyma, lecz wielce s trw o ż o n y -

Kranika miejseaws i ugrani<uas,
W  tamten poniedziałek w sali gier w Wiesbaden 

zastrzelił się pewien mężczyzna przy grze; zapewne prze­
grał wszystko. Nikt z obecnych nie znat go, widziano 
y a fraka jego order jakiś holenderski.

aron Adolf Rothschild z Neapolu wielki miłośnik 
s aro ytności, udając się obecnie na koronacyę do Mo- 

łp i umyślnie do Berlina i Królewca, aby w pier- 

ibiór szkieł radzcy budowniotwa
kantorek. Za 4 szk u ó l7* T *  ^  rM<biony. i „ • .i * teg J zbioru dawał on 1000tal., P jedną „ nich 6Q0  ̂ aJe 8chadow nie
chemł zbioru swego uboiy ó . Mimo pan F .............
obiecał wstąpić z Moskwy napowrdt do Berlina, 
lewcu kupił kantorek W Kró-

- . i  aL 1 dzienniki zarzucają
mu tylko, że przybył p ten tyfe incognito w doróicJe,
aby nie wydać się, że jest Rothschildem i nie podnieść
przez to ceny. Dawmćj takiż starożytny sprzęt kupił był
ten bankier za 5000 tal.

-  W  Munster zdarzył się w ko6cu sierpnia

iaev wypadek: Dwóch oficerów tamecznćj załogi żądało
od pewnego cywilnego, aby odwołał obraz? jakąś im u- 
czynioną. Kiedy ten odmówił temu Żądaniu, dwaj ci ofi­
cerowie zaczepili go na publicznćj przechadzce domaga­
jąc się tego samego. Cywilny nie chcia im odpowiad ć> 
na co jeden z oficerów dobył szpady, a e  ° ^ 1 srPa .^ 
pochwycił i szamotać się z nim począł. J c wi i
drugi oficer ciął go w głowę pałaszem, a w s u u ego 
tamten oficer wyrwawszy napowrót szpadę, przecią cy­
wilnemu szczękę. Oficerów oddano pod sąd.

Wyszedł 5Nr. 84 Tygodnika Roln.-przemysł. Krako­
wskiego i zawiera: O rozwoju mechaniki gospodarczej
w Galicyi. —  Rolnictwo i kapitał. —  Kwodlibet. —  Li­
teraturę gosp.-roln. —  Rozmaitości.

Kars oaaierów sablicsnych i pisfilęiiy.
Kursa tdearaHome .< d. 9  września. — 

Augsburg 1 0 8 % — Hamburg 7 6 % .—  Loodvo złr- tO 
kr. 5. —  Parvż 12 0. — Agio od złota 8. —  Me­
daliki' 5-procent. 8 3 3/ , G — dto B. 5-procent — . Poiv 
oik* narodowa 5-oroc 85% „. —  Obligi indemn. gali­
cyjskie 5-proc. 7 7% .—  Metaliki 4 %-pr. 7 8 ł/8. —  Me­
taliki 4-prncent. — . —  Metaliki 8-procent. — .   Losy
1884 roku — . — dto z roku 188 9 12 9. __  dtto
z r. 1854 4-proc. 109®/16.—  Akoyo Bankowe 1 0 8 6 .__
Akcye kolei *elaz. północ. 282 7% . —  Akcye kredytu 
ruchomego 8 8 7 % .

K ura krakovcaki z 9 września. —  Ruble srebrne 
na m m. polską żądają 101, płacą 100. —  Banknoty au- 
stryackie: za 100 złr. mk. żąd. ztpol. 417, płacą 415. 
Pruski kurant: za 150 złr. mk. żąd. talarów 100 */*• Pł - 
1 0 0 . —  Cwancygiery ż. 104% , pł. 1 0 4 . —  Iraperyały 
ros. ł .  złr. 8 kr. 15, pł. złr. 8 kr. 11 mk. — Napoleon d’ory 
2 0-frank. ząd. złr. 8 kr. 8, pł. złr. 8 kr. — . mk. —  
Dukaty ważne holend ząd. złr. 4 kr. 48 , płacą złr. 4 
kr. 42 mk. —  Dukaty austr. żąd. złr. 4 kr. 50 płacą, 
złr. 4 kr. 44 mk. —  List zastawne polskie z kuponami 
bież. żąd. 9 7 '/a, płacą 9 7. —  Listy zast. galie. z kupon, 
żąd. 82 , p łacą 8 1 % . —  O bligacye Indem n z kupon, 
śąd. 7 8 % ,  p łacą 78% . —  Nowa pożyczka narodowa 
z r. 1 8 5 4  ią d . 85 , p łacą  8 4 % .

K u r s  Itcousaki r. dn. 5 września. —  Dukat holen­
derski złr. 4 kr. 48 . —  Dukat cesars. złr. 4 kr. 4 9.  
Półimperiat ros. złr. 8 kr. 16------Rubel ros. złr. 1 kr. 8 6 .
Talar pruski złr. 1 kr. 30. —  Polski kurant i pięciozło­
tówka złr. 1 kr. 10.—  Kurs list. zast. w galic. stan. Insty­
tucie kredytowym: Instytut kupił prócz kuponów 100 po 
złr. —  kr. —  rak. —  Sprzedał 100 po złr. 82 kr. — .—  
Dawał za 100 złr. 81 kr. 30 —  Żądał złr. —  kr. —

Przegląd polityczny.
Mevesse cmr;

M o s k w a  7go września. W łaśnie dzisiaj, przy 
sprzyjającej pogodzie i wśród radości powszechnój, 
odbyła się uroczyście i wspaniale koronacya Ce­
sarstwa.

Hamb. Nachr. otrzymały z Berlina wiadomość 
telegrafem , iż Francya i Anglia gotowe są wyku­
pić się od cła na Sundzie.

Izby hanowerskie odroczone zostały 5go b. m. 
Prezydenci ich objawili ubolewanie swoje, iż obra­
dy na ł ustawą konstytucyjną nie doprowadziły do 
niczego.

Książe Rejent badeński patentem swym z d. 4?o 
b. m. ogłoszonym w d. 6 t. m. przyjął tytuł i go­
dność Wielkiego Księcia panującego. W. Książę 
Lu iw ik brat jego złożył rządy kraju na ręc0 księ­
cia Fryderyka rejenta. Wojsko złożyło przysięgę 
nowemu panującemu. O stanie zdrowia i umysłu 
księcia Ludwika nie można się niczego dowiedzieć.

Courier de Bayonne utrzymuje, źe Cesarz *po- 
leon wraz z Cesrzową i synem swym nm wr do 
Paryża przed i  października. Poseł p a ry -
żu hr. Hatzfeld wyjechał na ślub księcia Rejenta Ba- 
deńskiego z księżniczką Ludwiką J*'.

W edług ostatnich wiadomoŚci z Konstantynopola, 
poseł rosyjski p Buteniew przedst ił Porcie żądanie, 
b , 7 o 3 5  | . t q  le k i  
kim statkom wojennym ' > P vva,]ąCym
z Baltvku na morze Czarne. (Ira k ta t paryski no-

i0J lekkichków wojennych na czarnomorskich wodach dla służ
by pohcyjnój i nadbrzeżnej. ?. R, Cz )  SłuŻ"

Pełnomocnik ces. austryacki do korn ie; • -
reorganizować Księstwa Naddunaiskie h râ J .̂CfJ
przyjechał do Konstantynopola 2Q c- ’ 1 KolJer
fa rozpocznie wkrótce naradv « pni8; k?“>isya
gdyż pełnomocnik angielski „ r  i W BuJukdere>
przybywa; komisarze ii, u Bulwer w lych dniach
jukdere mieszkają lnnych mocarstw już w Bu-



CZAS z Środy 1 0  W rześnia 1 8 5  G.

PrayiflohaTi 9 września.
HOTEL POLLERA. Bierzyński Roman radca koleg. z Pa­

ryża. Chryściński Seweryn z Zakopanego. Knasehe Antoni 
z Opawy. Michalski Franciszek ob. z Bochni. Hr. Tarnowski 
Juliusz w ł. dóbr, Hr. M jcielski r ranciszek wł. dóbr, Kozu- 
bowski Ferdynand ob. z Dzikowa. Grodzicki Aureli ob. z żona, 
Felicyan Pulso-R uszloka. Sahanek Adolf urzędnicy, Jorka
Adela w ł. dóbr. Hr. Komorowski Franciszek w l. dóbr, Egkh 
podpułkownik, Zaleska Antonia ob.. Zaleski Filip, Jaruszyń 
ski F ranciszek, Andrusiewicz K atarzyna, Kulczyk Ju lia , J a ­
błonowski Jan - lembinski Grzegorz z synem Mieczysławem 
ze Lwowa. Samborski Julian w ł dóbr z Michalczowy. Le- 
derer Jo zef, kobany Feliks, W olffersdorff Em il, C zeriik  A. 
baron V ardener Rudolf oficer z W iednia. Krugier Franciszek 
X. Mezowicz Szymon z W ęgier. Dobrzyński Jan  ob. z Jo 
dłowy. aijnowski Aleksander w ł. dóbr z familia z Manio 

i ' e a<n °ncr ®m'l z Koźla. Łapiński Ludwik. Monkiewicz
— n  a,W ?J- Bzcszowa- Smolarski Ludwik z córką z Rop- 

ai|iczek Antoni z Galicyi. Tarnowiecki Józef kanonik 
z uinopola. Bacrguński Stanisław  w ł. dóbr z Binkowie. E r-  

en Vł mceniy z synem Robertem z Pragi. Hr. Curt Haugwitz 
z Brus. Frieberg Antoni z Ołomuńca. Herzan M. kupiec z cór- 

; 7 Baden. Ramming jen e ra ł z Tarnowa. Lukasiewicz Grze 
gorz wł. dóbr z familia z Tylipczy. Lówe Ferdynad kupiec 
z Mysłowic.

W yjechali: W iśniewski N. ob . X. W iśniewski Franciszek 
Dorszewski Maciej kanonik do Polski. Starzew ski Tadeusz 
adwokat, Siebenhiiner Emil do Lwowa. Tachan Józef z fa­
milią, Jo rka Adela w łaś. dóbr, Tarnawiecki Józef kanonik. 
Andrusiewicz K atarzyna, Hr. Komorowski Franciszek właś. 
dóbr. Jaruszyński Franciszek do W iednia. Dannert Hermann 
do W rocław ia. W ojno Ignacy w ł. dóbr z familią do Galicyi. 
Knasehe Antoni z żoną do Opawj-. Krugier Franciszek do 
W rocławia. D o b r z y ń s k i  Jan  do Jodłowy. X. Meżowicz, Ka- 
bany F e lik s, W olffersdorff Emil do Tarnowa. Smolarski L u­
dwik do Ropczyc. Czernik A., baron Vardener Rudolf do Ko­
łomyi. Daniczek Antoni do Galicyi. Baergnński Stanisław  wł. 
dóbr do Binkowie. Erbeni W incenty do Pragi. Chryściński Se­
weryn do Zakopanego. Herzan M. kupiec z córka do Czer-
niowic. ,

HOTEL DREZDEŃSKI. Elżbieta Czarkowska właśc. dóbr 
z M aneni,idu. Karol Tyson ob. z żona, W ładysław  Kamień­
ski °b. z I olski. Karol Rudolph z Tarnowa. Maurycy Richter 
kupiec, Marya Biedrzyńska w ł. dóbr z Drezna. Gustaw W e­
ber z rocławia. Leon Przy łusk i arcybiskup gnieźn. i pozn., 

s  , :IC'  Sumiński z Granu. Ksaw ery W ykowski wł. dóbr 
ze aufczyna. Gerhard Schumann, Fritz Brachtvogel z Leob- 
schutz. Mikołaj Przedrzym irski w ł. dóbr z Konii. Amelia Kel- 
lermann wł. dóbr, X. Antoni Duszyński z Karlsbadu.

HOTEL ROSYJSKI. Stanisław  hr. Komorowski c. k. po­
rucznik z Klattau. Ludwik lir. Krasiński w ł. dóbr, Stanisław  
Brun, Aleksander Sikorski ob., Aleksander Rawicz z żoną 
z W arszawy. August lir. Krasiński w ł. dóbr. Salos, Detuige! 
W iktor Namol, Berij Namol. Eustachy Steincheil z Wiednia. 
Aleksander Zapalski w ł. dóbr z Ź jdow a. Łucya Bogdańska 
ob. z córką, Jan Niesiołowski w ł. dóbr z żoną z Polski. E -  
razm Rozwadowski ob. z familią z Drezna. Tyburcyusz Ol­
szewski w'ł. dóbr z Ostendy. Karol Bogdański ob. z Karls­
badu. Jan Zelinger ob., Karolina Ebner z Tarnowa. Franci­
szek Klossanowicz ob. z Sącza. Felicyan Stojowski ob. z wód. 
Antoni Gerzing z Chrzanowa.

Wyjechali: Tyburcyusz Olszewski w ł. dóbr, Stanisław  
hr. Komorowski c. k. porucznik do Lwowa. Staniław  Brun 
do W arszawy. Elżbieta lir. Tarnowska w ł. dóbr do Tarnowa.
Sh '”iS li D®tn.‘Se i. Bpri-i Namol, W iktor Namol, Eustachy Stein 
C r ' d° jednia. Ludwik Komąrnicki adwokat z żona. Jó -

h Zaan D ° b\ do Cz?8t»chowy. Franciszek Klossano­wicz ob. do Pragi. Antoni Gerzing do Chrzanowa
HOTEL SASKI. Aleksandra hr. Lanckorońgka ob., Bona- 

wentura Suski w ł. dobr z Tarnowa.

H O L I5:.? *
oofafensiS®

Pociągi osobowe odchodzą z Kra «wx:
o godzinie 13tej mit. 16 po połua 
o godzinie 9tej mli,. 6 wieczorem.

Ho Wiednia i 0 mir. 10 t  rana

łasztów  458. do Holandyi 723, do Danii 127, siemienia lnia­
nego do Anglii 160, do Holandyi 695.

Od Igo stycznia z portu gdańskiego w yszło łasztów psze­
nicy 3434, żyta 23, siemienia lnianego 289:5, rypsu jy j 

Toruń przebyło pszenicy łasztów  193, siemienia 29, dębo­
wych belek 3923, sosnowych 23,097, bali łasztów- 565. W y ­
sokość wody cali 6.

Kursa zamian: Londyn 201. Amsterdam 1021/,,— 
burg 4 5 1 2. Aleksander Makowski.

K S I Ę G A R N I A  
i wydawnictwo dzieł katolickich nau­

kowych i rolniczych.
Zawiadamia: iż druk tłumaczonej powieści F n b l o l a  na 

ję zy ' P° ski jest na dokończeniu. Że zaś wiele osób zg ła­
sza o sie do Wydawnictwa po egzemplarze francusk ie , przeto 

sięga* nia i takowe sprowadzić postanowiła. Jakoż w tych 
ma en nowy i licznj- transport odbiera. Opóźnienie w ich na­
cięciu, pochodziło z w-ażnego pow-odu, iż autor wj-daniu pa- 

lyzkiemu zaprzeczj-ł dokładności i sprzeciwił się onego o- 
głoszeniu, kiedy zaś edycya p. Castermana w Tournai po,- 
tw ierdził następującym listem , którego authograf je s t  do wi­
dzenia w Księgarni W ydawnictwa.

„a  Monsieur Casterman a Tournai.
„Je  vous remercie de la Copie que Vous avez eu la com­

plaisance de m’offrir de Votre nouvelle edition en franęais de 
Fabiola.

Non seulement l’execution typographique de l’Ouvrage me- 
rite lous mes eloges, mais la nouvelle traduction qu’il con- 
tieńt ne laisse rien a desirer.

Agreez Monsieur &c. &c.
N. Cardin. W isemau.u 

Przy F : i b l o l i  ( Wydawnictwoq>. Castermana które skład 
w yłączny Księgarni naszej powierzyło'), poseła nam znaczny 
transport nowych dzieł treści religijnej i naukowej.

Dawno ogłoszony P o d a r e k  d l a  g l v r c z i I J T l i  
d z i r r l  przez W . W ielogłowskiego napisany, a z 24 obraz­
kami przez p. Castermana wydany, w yszedł już z druku i 
wkrótce do Krakowa nadejdzie.

R n l e n i l n i - /  d l a  r o d z i n  k a t o l i c k i c h  n a  r o k  
l ts ó T  je s t już w druku, mieści on obok wielu artykułów  
i wesołe marzenia, np.: (1869)
„€ ’o  b ę d z i e  n a  ś w l e e i e  w  I S O  l a t ^ p d ż n l e j ? 11

(1782) , W Y 25SZY (3)
NAUKOWY ZAKŁAD HANDLOWY

w  P r a d z e .
Plan organizacyjny wyższej szkoły handlowej w Pradze 

dekretem wys. c. k. Ministeryum z dnia 21 maja 1856 stwier- 
Ham- ; dzonym został. Na podstawie tego nadmieniony zakład, od 

! rady tutejszego grona handlowego zawożony, pierwszy tepo 
k j rodzaju w całćm mocarstwie A ustryackiem , z początkiem paź- 
e i dziernika r. b. w życie wstąpi. Rodzice wi^c i opiekunowie, 

którzy synów swych lub powierzeńców do zakładu tego od­
dać zam yślaja, niechaj potrzebne o tem zgłoszenie najdalej do 
20go września dyrekcyi (w  Pradze na starem  mieście N. 6203 
zasłać zechcą, gdzie oraz obszerny program dostać można. 
Było najwiekszem staraniem rady grona handlowego, dla za­
kładu zdatnych dobrać nauczycieli, potrzebneini środki nau- 
kowemi w każdym względzie dostatecznie go wyposażyć. Co 
do miejscowości urządzone sa słuchalnie przestronne, zdrowe 
i jasne.

Rodzicom, którzy w Pradze związków nie m ają, oznaczy 
dyrekeya godne rodziny, u których synowie ich potrzebny 
dozór i pielęgnowanie mieć bedą Dla uczniów, którzy po­
trzebnych do przyjęcia wiadomości nie posiadają, istnieć be- 
dzie rok prxyprawcxy, dopełniającą cześć zakładu całego 
stanowiący. W  Pradze w sierpniu 1856*

Karol A renz Edward Pleschner
dyrektor zakładu. prezes rady handlowej.

I * f e r w s z e  p i ę t r o
w ulicj- Grodzkiej złożone z 3ch pokoi i kuchni jes t do w y- 
nąjęcia od Igo października r. b. Bliższa wiadomość w han­
dlu Fr. Bruno Halina. (1832-3 -6 )

Administracya dochodów konsumpcyj­
nych w Podgórzu

zawiadamia, iż tamże przez miesiące wrzesień i październik 
dostać można mięsa z paśnj-ch wołów po 7 kr., z drobniej­
szego bydła po 6 kr. za funt, to jes t o pół krajcara taniej 
jak  w Krakowie, nadto baraniny pięknój funt po 6 k r., po- 
dlejszćj po 5 kr. m. k. Mięso za opłatą do Krakowa prze­
niesione być może. (1856-2)

mśwmmm.
Zmiana lokalu.

f |S  ,] aJ del P0(l flrm? r .  B r a n o  H a h n  przeniesiony 
g g  z o s a ł  z Rynku głównego z rogu ulicy Szewskiej do

f g  u l i c y  G r o d f c k i ć j  p o d  L .  2 6 / 2 1  W
na gdzie dotychczas zostaw ał handel b ław a- ‘SSŚ

P- Zawadzkiego. ^

C S

SccabBeranknma.
ni» II .1 n-ł 1 u n nr nnfpl' ilor It'i„ -  -Die Handlung unter der Firma F . B ru n o  ^

C g  igt von dem Hauptplatze Ecke der Schustergassc in 5^5
b i e  © r o b j f e r  © o f fc  f :
iibertragen worden. wo bisher die S chn ittw arenhand - S 3  

.J g  lung des Herrn St. Zawadzki ex istirte . ( 1 6 5 0 - 8 - 1 0 )

W Drukarni JOZEFA CZECHA w  Krakowie
wyszedł

s r a

Do Dębicy

I o gori&intc 3ó,j m il 25 po

Do W rocław ia! 0 godzin!e min- J °( o godzinie 8ej mm. 30 wieczór.

Do W arszaw y !

Z II :blcv

Z Wiednia

Z W rocław ia

o godzinie 6tej min. 10 z rana. 
o godzinie 3ej min. 25 po połudo.Przychodzi} do Krukowo.:

: o godzinie 5ój min. 20 t  r»ji»
! o godzlnio 2d’ min 35 pn ..o/ u-t  r.

o godzinie l i t e j  min. 25 przed połudn. 
o godzinie 8ej min. 15 wieczorom,
o godzinie 7ej rano.
o godzinie 2ej min. 12 po południu.

Z W arszawy * ° *0<lz;a!e min- 25 przed połudn.
I o godzinie 2ój min. 12 po południu.

Pociągi osobowe z D ębicy do Kredowa:. 
odchodzą f 0 godzinie l l tó j  min. 15 przed połudn.

| o godzinie 2ej po północy.
Z  K rakow a do Dębicy: 

przychodzą /  0 £odzin,*c m,n' 37 P° połHĆ^ia 
\  o godzinie 12tćj min. 25 w nocy.

Z WYDAWNICTWA DZIEŁ
znakomitych pisarzy krajowych

w y s z e d ł

2 5 E S 5 B Y T  I F
(1679) nakładem K . J a b ło ń s k ie g o  we Lwowie. (5)

£ £ $ r D i e  2 0 .  A u f l a g e . ' i g ^ i

Aerztlicher Rathgeber in alien ge- 
schlechtlichen Krankheiten, namentlich 
in S e h w a c h e z u s t a n d e n  etc. etc.
Herausgegeben von LaurentluB in 
fjeipzig. 20 Aufl. Diesds W erk — ein 
starker Band von 232 Seiten 
mit 60 anatomischen Abbildun- 
gen in StahlstlCh — dessen W erth 
allgemein anerkannt 1st und daher kei-
nen weiteren Empfehlung in offentlichen 

I Blattern mehr bedarf, ist fortwahrend 
j in alien n a m h a f t c n  Buchliandlungen 
i  vorrathig.

20. Aufl. Der pcrsonliche Schutz v«u Laurentius. 
(1575) R t h l r .  1 . 1 0  S g r .  =  fl. 2 . 2 4  k r .  ( 7- 18)

DER
DERSOENLICHE

SCHUTZ.
I n  U m s c h l a g  

v e r s i e g e l t .

n a  r o k  1 § 5 7 .
zawierający w sobie następujące przedmioty:

1) Kalendarz polski, ruski i żydowski.
2 ) Nabożeństwa w kościołach krakowskich.
3 ) Zaćmienia słońca i księżyca—oraz Lunacye.
4) Tablica wschodu i zachodu słońca na południk krakow­

ski wyrachowana.

R O Z M A I T O Ś C I .
1) Firm am ent, niebo, sklepienie niebieskie.
2 ) Dzieci E ryka XIV króla szwedzkiego w Krakowie. 0 -  

brazek historyczny.
3 ) 1’rocessa.
4 ) Ustęp z życia Stanisław a Leszczyńskiego.
5 ) Porządek, czystość, gospodarność, wyjątek z dzieła 

pod ty tu łem : „O przeznaczeniu dziewicy" przez R. M

6) OGRODNICTWO: Pielęgnowanie drzewek w szkółce— 
Przesadzanie drzewek — Staranie około drzew posadzo­
nych — Czyszczenie czyli obcinanie gałęzi ze starych 
drzew — Zranienie drzew Chronienie drzew.

7) Wiadomości gospodarskie i domowe.
8) Myśli Stanisław a Jachowicza.
9) Duchy na Krzemionkach pód Krakowem. W yjątek z dzieł­

ka J. Mączyńskiego p. t. „Kilka podań i wspomnień 
krakowskich".

10) Zamek Tęczyński, wyjątek z dzieła p. t. „Pamiątka 
z Krakowa". J . Mączyńskiego.

11) Jarm arki uprzywilejowane w Galicyi zachodniej.
12) Tabele stęplowe.

JJBST* Egzemplarz zwyczajny kosztuje złp. 1 gr. 12 czyli kr. 21. — Egzemplarz do którego przy każdym miesiącu dołą­
czone są tablice drukowane ułatwiające prowadzenie rachunków domowych, złp. 2 czyli kr. 30 — Tuzin pierwszych ko­
sztuje złp. 14, tuzin zaś drugich złp. 18. (1651-4-10)

Wiadomości handlowe i przemysłowe.
rrłan-v w ,cał<y AnsliiP .  6 a p rzesz ło  trw ające u lew y  p rzem i-

u s ta ła  w  ostatn i z a ś ’ PS * £ £  tarSac^  zb»*ow ych nieco  
? dn 2  szy lin g ó w , a na krajowę; !• r . Ze? 'C-V, zagriin ,',zn cJ
5  t  6 szyk zniżenia notowano. JJe7 t
przeczoną że  d e szcze  w tolk ie szkody w  zb? o r !ć h  i
że  ziarno a n g ie lsk ie  m e będzie ani piękne ^ i  Obfite ia k  ś ie  
sp od ziew an o; a ze zap asJ d konsum peya wień
poch łan ia  s w ie z ą  - Pszenic?. S k utk i tdj '
tuacyi okażą  s ię  na w io sn ę .

H iszpania i P ortu g a lia  dotkn ięte  g ło d em , n ieprzestają  na 
targach  an g ie lsk ich  ku pow ać. .

N a targach s zk o c k ich , a n g ie lsk ie  i i p i° 'v,ncyona|nvc| cen v  
trzym ały  Sie m ocniej ja k  w  L ondynie . ‘ cen-v

W e  F rancy i żadnej nie w id z im y  zm iany, a ceny z małemi 
fluktuacyam i na daw nej pozostają  stop ie .

W  Hamburgu i H olandyi targ i p rzy  coraz " zra sta ją ey d i  
notow aniach bardzo b y łj ’ o ży w io n e . . . . .

N a naszej g ie łd z ie  w  początkach tygod n ia  m ie ism y dość 
ochoty  do kupna, k tóra po odebraniu tn v o z n jc h  'Via omości 
u sta ła . W a rto ść  p szen icy  od osta tn iego  spraw ozdan ia  po nio­
s ła  s ię  10  do 2 0  guld . Z y to  w  dawnej p o z o s ta ło  cen ie, ę -  
czmień ty lk o  nad zw yczaj b y ł  p oszu k iw an y  i drogo p ła o o n y . 
Próbki św ieżej p sz en icy  są  bardzo rozm aite.

Płacono za ła s z t  w agi holi. Guld. prus.

Pszen icy  0(j ( 2 3  do 125 /6  fnt. 5 6 4  67 0
” 126  1 2 7 ,8  6 4 0  '7 1 0
” 128/9  1 3 4  7 2 0  75 0

jT czm ienia Z  =  g -
C zas m ieliśm y w ie tr . • • .

deszczam i. P szen ica  zunn>- z  c ią g le  przechod zącym i
g o ln ie  od deszczów  uoierpia£a m,eJSCach P° IOSła a praWle °"  

W  ciągu  sierpn ia  port gdański .  . ..
m m m m p szen icy  do A n glii

korzec wiar. 
z ł. gr. z ł. ST 

50 9 
53 11 
56 11 
29 25 
27 2

42 15 
48 3 
54 3

W  pierwszych dniach października wyjdzie

U\ I'D Ił a /
wydania Juliusza Wildła.

W ydawca zyskaw szy poprzednich lat dobre od Publiczności 
przyjęcie tego dzieła, na ten rok powiększył jeszcze swoje 
starania, aby i nadal jiozyskać sobie jej względy. Oprócz 
doboru artykułów  treści re lig ijn e j, opisów kraju  sie ty­
czących i powiastek obyczajowych , nie szczędził także ko­
sztów na wyrobienie drzeworytów, które są w tekście za­
mieszczone.

W szelkie doniesienie piywatne  przyjmowane będą i w tym 
roku do Kalendarza za opłatą 6 kr. o j drobnego wiersza lub 
jego przestrzeni, a takowe proszę nadesłać franco  najdalej 
do ostatniego września pod adresem Księgarni Ju liusza  
Wildta w Krakowie- (1 8 4 4 -2 -3 )

P i  a h t i s c h e s  W c r f e
In unserem Vcrlagc entseluen so eben und ist in alien hie— 

sigen Buchliandlungen, sowie bei J. Milikowski in Lemberg, 
Tarnów &’ Stanisławów', ”cl P- Stockmann & P. W ild in 
Lem berg, bei J. Pellar in Rzeszów, bei Rosenheim in Sam­
bor zu haben:

Alphabctisch-geordnetes
I V a e l i^ r  -  B u c i g

zur

Oestr, Wechsel-Ordnung
voin 25. Janner 1850 <&Tc. 

sowie der V erfahrerr in W cchsel Ange)egenheiten fur alle 
Kronlander der ósterr. Monarchie. 1 Heft. eleg. brosch. 33 xr. 
Vollstandig in 3 —4 Heften. (1872-1 -2 )

Krakau 1856. C. U n d u e , s e r  C . Buchdruckerei.

d . ( Ł l f f l ł ł W M
przybywszy z podróży swojdj po F r n n c y l  1 \  . 1 ^ 1 1  i  ma 
zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność, iż zaopatrzył 
sk ład  swój (w  Krakowie na Stradomiu Nr. 5/6) w świeży

wybór najnowszych

dywanów angielskich
odparowanych w rozmaitych wielkościach przed i nad łóżka, 
przed sofy, pojedyncze półtoraczne i podwójne jakoteź na 

łokcie do wybicia całych pokoi.

Obicia na meble, Gobeliny, 
kapy do łóżek, przykrycia 

na stoły
w rozmaitych gatunkach.

Będąc sam w najcelniejszych fabrykach Anglii, mam spo­
sobność wybrania zawsze najnowszych i najpiękniejszych de­
seni a otrzymując przy moich znacznych zakupach ceny naj­
tańsze pewny jestem  iż tak pod względem piękności, dobroci 
i wyboru towarów jako też taniości cen Szanowną Publiczność 
zupełnie zadowolnię. (1811-2 -6 )

U w iad o m ien ie .
Z  dniein 1 stycznia 1 8 5 5  r. otwartą zosta ła

F A B R Y K A  WYROBÓW

roliiicp-gosjiodarskicli

S o r lm tf tg e  ZDiarft S lm e ia e .
W i r  e r la u b e n  u n s  c in e m  H o c h v e r e h r t e n  P . T .  P u b lic u m  d in  

e r g e b e n s t e  A n z e ig e  z u m a c h e n ,  d a s s  w i r  m i t  e in e m  s e h r  r . i r f i  
s o r t i r t e n  W a a r c n l a g e r  v o n  a l l e r  G a t tu n g  u n d  zwar

^ c i H l r a n b i i n t  i t f d i j c u q
J*nd von der besten Qualitat zu sehr herabgesetzten Fabriks- 
Preisen zur Marktzeit in Krakau sein werden.

Dass Verkaufslokal wird sich befinden wie friihcr M n t e l  
D r e s d e n  bei Herrn Lipiński N. 20 Parter.

Der Preis-Courant wird nachstens nachfolgen.
Hochachtungsvoll

■M. W e i s s  tf- R i t t e r
(1 849-2 ) Biirgerlicher Leinw andhandler.

nadto wszelkich machin, odlewów z żelaza, mosiądzu itp. 
w  domu własnym

Józefa  Eosiewicza
w mieście obwodowem R W H i'S ^ O A V U j _ d 

sytuowanym. r

W yżej wspomniona Fabryka ma przyjemność oznajmić za­
razem , że dostać można bedzie w części tak !-«..»-a

-  licząca lat 26, córka po urzędniku, ob- 
2 znajmiona z prowadzeniem gospodarstwa 

domowego, życzy sobie przyjąć obowiązek w mieście lub na 
wsi w domu znaczniejszym. Blizsza wiadomość pod L. 22 
w gm. VII Piasek ustnie lub listami łrankowanemi pod lite­
rami A. K. tamże. (1 8 6 9 -1 -3 )

i i łA t iu , a c  u o s iti i/  1,1 > , ’H iichin  ja k o ie / ;
wyrobów r o l n i c z y c h  gotowy , o ^PWyjnmje obstalunki
stósownie do życzen i r.ąin , - ■ .elkie reparacve uszko­
dzonych machin po cenach najumiarkowańszy/h. aCye 

Staraniem też mojem bę' zl ? u zadowolnienia JW W . 
Panów, o jak  najnowsze y  ^ ^  ' ?pokąiające potrzeby
gospodarskie wyk^ Wp « ekonaniem w nicz^
zagranicznym. 7* tem p , w w  p „ nn„ . 1 Podpisany zakład 
wspomniony o tw o rz y ły  je wic U w z g lę j ,^ ^  po­
czynione nakłady k« ? ! .  z a k ła d ń . S*czeg»>nićj

Koniczyny i trawy
me zeszłe zupełnie lub słabe i nikłe przez posuchy tegoro­
czne, z korzyścią jes t podsiac przed zimą po wierzchu 
B r o m u s e m  M n d r D e n s i s  któren ma te szczególną i 

jedyną w łasność, ze zasiany pod jesień , choć nie 
na świeżej orce ale p rzyłogu, wschodzi łatw o i 
z znastępną zaraz wiosną daje cały  zbiór siana 
70 centar. z morgi austr. podług Hoffmanna. Ko­
sztuje korzec 20 z łr. m. k.

H o l c u s  l a n a t n s  posiany teraz na ugorach, pastwiskach.
ścierniach, komczacli w najgorgzym gruncie daje 
30 cent. siana, lub zagęszczone pastwisko korzec 
po 8 z łr . m. k.

M i e s z a n k i  w ł a ś c i w e  na siew j esien„y z Rajgrasów, 
koniczyn rożnych lo tu s, mioduszki, tymotki itp! 
korzec po 12 z-L. k.

T y m o t k a  na wagę o ,0/ ,2„ taniej jak  za granica, lub sto­
sunkowo obliczy się korzec.

Nabyć można za pośrednictwem Bióra c. k. Towarrx-stwa 
gosp. roi. krak. lub u podpisanego, za pewność nasienia za-

w — a . .
Są N c k w i i i K l e .  H a j s r u .  . . . .

traw y dla zamawiających wicksz;t ,lnńó r ,V m ! ./ ! " t

C187l) G e fo n d e n !
fn ' j „ der Hrodzker-Gasse ist ein P o r t c - i H n , , ł l a | „  _e_

fang nehmen0”- Der sioh I ' c? itimi.rendc , f lbes in «™P-  ___  1,1 J er Buchdruckerei von C. Budweiser et C°.

“ńpisany niniejszćm oświadcza iż gotów jes t u - 
/,n ^ ;a,ć prywatnie nauk: języka  ̂ niemieckiego, 
iak J 5 eS ° , francuskiego i tychże literatury

m ilia c h j '1  ™ iei?,tn.0aCi n eal“cbn»iai P° , fa

i r d o n i  K t o b u k o t o i k i  R e d * b t o r  o d p o w i e d z i a l n y

(1 850-2 )

po zakładach wychowawczych 
Dr. Schubert

ulica S. Jana N. 473.

T  i  wszystkich zakładów , ?  e s ° ln'ej w 0
-tSLfswyr" -" ^  zapzczyca(5 "*■« S° r°,lzaju p°

(1 8 0 1 -2 -4 )
trzebami swych żądań zaszczjcac mię raczą 0 co Upr'asZam

J o z e f  P o s ie u t ic z .

(1770) U w ia d o m ie n ie .
uczmiów yp o ?  LC"627ytprry  'n'hey '‘trzym “H c.vs  MiVhiii'n nr ^ a jsk ić j, przenosi mie-

(4 -6 )

Mikołaj skićj

DerychóW;___________I g .  K a Z ^ s k i  M.
szkanie od 8. M ichała w ulieP pi ,

-  —lc? Floryańską pod L. 550 dom
0. PP. w U«. Jag.

wird sogleich in Kenty

jS P O iJT R Z E Ż M IA  MIśTFO R O LO G IC Z M E .

( f iu  ^ o ftcr p c b tto r
crtheil,

0 o  numeru dolaoza eie
u r z ę d o w y .

, a  W ys. ó a r . g ^  W ilg o tn J
.3 I w lin. P»r -‘ pod łu g  Jtowieirzae  1 i ; * i - : Kierunek:
Q  ; ”c  przy  !R aaum uja| wzgląd.na 1 natężenie w iatm  

j *  |0 uRoaunl‘l 1 I
6 2! 32 8 ”’ 2 8 
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U K K Ę O O W E .
K u n cl m a c li u n g'.

W e g e n  S ich erste llu n g  der derri M indest-Forderriden zu uberlassenden L ie feru n g  an 

V ik tu a lien , Getriinken und so n slig en  Bediirfnissen fur das K rakauer G arnisons -  JSpital, 

da nu d essen  ^ ilialien zu V- ieliczka und P od górze  und der K rakauer G a rn iso n s-A p o th ek e  

au f die Z eit vein 1 . D ezem h er  1 8 5 6  bis E nde N ovem ber 1 8 5 7  wird im S ch o n b erg ’schen  

S p ita ls-G eb a u d e  zu K r a k a u  am K azim ierz  8 k a v in a -G a sse  N ro 3 6  G em einde V I  eine  

ofTentlirhe L izitation  abgehalten  w erd en , und zw ar fur V iktualien und G etr iin k e , dann 

die E rford ern isse  der A potheke am 22 . Septem ber 1 8 5 6 ,  fur die ubrigen nachbenannten  

E rfordern isse am 2 4 .  Septem ber 1 8 5 6  jed esm als V orm ittags urn 8  U hr.

Die zu lieferende Artikel und hierauf festgesetzten Vadien 
(Reugelder) sind:

fur die Lizitation am 22. September 1856.

D ie  A n zah l der B ediirfn isse.
Das

V a d i u m
bctragt
Gulden .

1 2 .0 0 0  S tiick  3lfithige
3 0 .0 0 0  „ 6 v
5 0 .0 0 0  „ 9 ,
2 8 .0 0 0  FfJ- altgeback.
5 0 .0 0 0  Stack 1 6lath. ]
6 0 .0 0 0  

1 0 0 . 0 0 0
2 5 .0 0 0
8 5 .0 0 0
3 0 .0 0 0
3 5 .0 0 0
1 0 . 0 0 0  
1 0 .0 0 0  
2 0 .0 0 0  
1 0 . 0 0 0  
1 0 . 0 0 0

8 . 0 0 0
2 0 . 0 0 0
1 3 .0 0 0

3 .0 0 0  
100

1-4 OO
3 .0 0 0
1.000
5 .0 0 0
6 . 00 0 

25 
70

3 .0 0 0

halbweisaes 
„ 26 „ J B rot

Pfd. R indfleisch . . .
n Kalbfleisch . • •
„ M undm ehl . . . .
„ Semmelmhel . • •
„ W eizengreis . . .
„ GerstengrOze . . .
„ H eidengruze  . . .
„ Ge.rsten-graupen
„ E r b s e n ........................
„ B o h n e n ........................
„ R e i s ..............................
n R indschm alz . . .
n S teinsalz . . . .
„ gedór. Zwetschken
„ frisches O bst . .
,, Kummel . . . .
„ Sauerk rau t . . .
* S&sskraut . . . .
„  E rdapfel . . . .
„ Suppengrflnes . .
„ M ajoranblatte.r . .

Selleriewurzel . •77
„ Z w ie b e l ........................

4 0 0

600

600
2 0 0
3 0 0
200
3 0 0
100
100
100

50
50
50

600
50
30

5
20
5
1

10
30

1
1

20

D ie A n zah l der B ed iirfn isse .
Das

V a d i u m
bctragt
G u ld e n .

900
2 0 0

5 0 .0 0 0
2 4 .0 0 0  

50
700

3 .0 0 0
2 . 000  

8 0 0  
100

50
50

Pfund K ren . . . .  
„ M eliszucker . .
S tu ck  E ie r . . . 

M ass W eir. . . .
v B ier . . . .
„ Brantw ein . .
„ E ssig  . . . .
„ M ilch . . . .

Pfund W aschseife 
„ W achholderbe ere
„ W eizenkleien .
„ roche G erste .

Fiir die Apotheke.

100 
2 0 0  
10 0  
2 0 0  

5 0 
2 .0 0 0  

3 0 0  
30 

4 0 0  
2 4 .0 0 0  

1 .200  
2 0 0  
2 0 0

Eim er E ssig  . . . . 
Pfund T erpentinol . . . 

„ Leinol . . . .
„ O livenol . . .
„ gem ein. T erp en tin
„ M eliszucker .
„  schw arze Seife .

E im e r  W eingeist . . .  
P fund H o n ig  . . . .  
S t i i c k  Zitronen . . .
B lu tegel . . . • . .
Pfund Schwem feV . . 

„ R indsfett . . . •

10
5

50
600

1
20
50

5
2
1
1
1

50

50

2
80
10

100
10

5
5

fur die Lizitation am *4. September 1856

100 StOck B o rs te n a b s ta u b e r ..................................
300 r B o rs te n k eh rb e se n ..................................
8 0 0 W a s c h b t i r s te n ........................................
100 V H a n d b o rs tw is c h e ..................................
150 r> W e is s p in s e l .............................................

50 r> M a le r p in s e l .............................................
4 5 0 V U r i n g l S s e r .............................................

2 .5 0 0 w
2 5 0 7) E in g e b g lS se r ...........................................
500 n L a m p e n g la s e r ........................................

40 V) S c h r ó p f g l a s e r ........................................
50 V W a sse rf la sc h e n .......................................
50 •n T rin k g l& se r .............................................
50 V M e d ik a m e n te n fla sc h e n .......................
20 w Z u c k e rg lh s e r ............................................
20 V T in te n g la s e r ............................................
20 ł, S treu san d b flch sen ..................................

1 .8 0 0 V irdene S c h t is s e ln ..................................
2 .0 0 0 » „ T ó p f e ..................................  .

4 0 0 „ R e in d e ln ......................................
1 .2 0 0 » „ Potuskrflge...................................

600 n „ S a lb e n t ie g e l .............................
1 .2 0 0 w „ W a s s e r k r i ig e ............................

50 » w eissglasirte  T e lle r  . . . . . .
50 V v  L a v o i r s ..................................
50 n „ N ach ttO p fe .............................

60 » hólzerne W asserschaffeln . . . .
20 » n S i tz s c h a f f e ln .......................
10 » „ B a d w a n n e n ...........................

V erzinnung  der G eschirre . . 
R ep ara tu r der B lechw aaren . . 

1 0 0  B rief S tecknadel it 100  
6 0 Stiick  N&hnadeln . . .

5t.

30

50

50

20
20

50

1 50 S tu c k N ied e rla n d e r B ander
zu ł/2 und 1 Zoll b re it h 14 Ellen

150 n

p r. S tO c k ............................ ..... . • •

40 0 0 Y) K o r k s tó p s e l .............................................
50 n .........................................................
20
20 n

20 n ........................................................................
24 r> ........................................................................
80 Y) gelben W a c h s s to c k ............................
40 n

5 Y>

30 r> .........................................................................................................
20 » grauen  S p a g a t .................................
20 » weissen „ .......................................
15
15 »
60 Y) W atta  . ..................................................
60 Y)

50 Y>

300 Ellen
15 n
15 n .................................................................. *

Reparatur der B inderw aaren 
B a r b ir e n  und H aarscbneiden der Kranken 
ReiniflUI1g  der  .....................
4 5 .0 0 0  ordinare Hemd  ............................
4 5 »0 ^ 0  7} G a t t i e n ...................................

l t 2 0 0   ....................................

i - 2 0 0  Schw eissgattien  .  .......................
18 .000  KoPfp0!sterQ b erzflg e .......................

3 . 0 0 0  8 p i t a l s k i t t e l ..........................................
1 2 .0 0 0  H andtflcher . . . " ........................

2 .0 0 0  B a n d a g e n ................................................
2 .000  K O chenschurzen..................................

50

10
5

200

D as vorstebende E rforderniss is t nu r annaherungsw eise angcnommen, ge lie fert w ird  nu r nach dem w irkbcben 
Bedarf.

V on den dem schnellen V erderben  n ich t unterliegenden A rtikeln  haben  die L iz itan ten  Probem uster m itzu 
t>ringen und vorzuzeigen, jen e  M uster, nach welchen geliefert werden soli, werden dem S p ita le  a u f b e w a h r t ,  un< 
ta it dem 8 iegel des E rstehers versehen.

S am m tlic h e  G egenstS nde w erd en  n ach  ih re r  E ig e n sch a ft e n tw e d e r  s ttick w e ise  o d e r  n a c h  N ie d e r-O e s te rre ic h i-
schem M asse und Gewichte nach centner und E im er geliefert. H insichtlich  der, der im tlichen  S a tzu n g  unterhe- 
genden A rtikel w ird auf Prozenten-N achlasse, hinsichtlich jen er aber, welche keiner Satzung  un terliegen, entwe- 
der auf festgesetzte, die ganze L ieferung g leichbleibende K ontraktspreise, oder au f d ie jew eiligen  M arktpro:te  nach 
dem V erschleisse im Grossen auf P rozen ten-N achlasse  verhandelt.

O b w i e s z c K e n i e ,

W  celu zapew nien ia  dostarczan ia  ż y w n o śc i, napojów i innych potrzeb dla c. k g ł ó ­

w n eg o  szpitalu z a ło g i  w K rak ow ie  i m niejszych w W ie lic z c e  i P o d g ó r z u  ja k o te ż  c. k. 

apteki z a ło g i  w K rak ow ie  na c z a s  od I g o  grudnia 1 8 5 6  do końca listopada 1 8 5 7  

które to dostarczanie najmniej żtjdaj^cem u poruczy s i ę ,  odbędą się  w  S c h ó n b e r g a  zab u ­

dowaniu szpitalnem  w K rak ow ie  na K azim ierzu  przy ulicy Skaw ińskiej N . 3 6  g m . V I  

publiczne l ic y ta c y e , i to na ż y w n o śc i, napoje i potrzeby apteczne w dniu 22  w rześn ia  

z a ś  na resztę  poniżej w ym ienione potrzeby w dniu 2 4  w rześn ia  1 8 5 6 ,  każdćj raz^ pr*ed  

południem  o god zin ie  8  przyjm ują s ię .

Artykuły mające być dostarczane jakoteź na nie ustanowione Vadia.

dla licytacyi na d n iu  ** września 1856.

W y sz c z e g ó ln ie n ie  EfFektów
Vadium 

i  wynosi 
! z łr . W y sz c z e g ó ln ie n ie  E fe k tó w

i i
1 2 .0 0 0  sztuk 3-łutow ych
3 0 .0 0 0  „ 8 „
5 0 .0 0 0  „ 9 v
2 8 ,0 0 0  funtów  czerstwych 1 . . . .
5 0 .0 0 0  sztuk 16 łu t. /
6 0 .0 0 0  „ 2 6 „ ł Chleba ^ w e g o

1 0 0 ,0 0 0  funtów m ięsa wołowego . . .
2 5 ,0 0 0  funtów c ie lę c in y .............................
3 5 ,0 0 0 Y> m ąki pszennój średnićj (M undm ehl)
3 0 ,0 0 0 W „ „ bułkowój (Sem melm)
3 5 ,0 0 0 « grysiku p s z e n n e g o .............................
1 0 ,0 0 0 Ił jęczm ieanój k a s z y .............................
1 0 ,0 0 0 Y) tatarczanćj kaszy . . . . . .
2 0 ,0 0 0 W jęczm iennych krupek  . . . . .
1 0 ,0 0 0 n grochu ...................................................
1 0 ,0 0 0 Y) b o b u ........................................................

3 ,0 0 0 Y> r y ż u ........................................................
2 0 ,0 0 0 V szmalcu w o ło w e g o ............................
1 3 ,000 n soli k a m i e n n ć j ..................................

3 0 0 Y> suszonych ś l i w e k ............................
100 » owoców ś w i e ż y c h .............................

1 ,400 w k m in k u ...................................................
3 ,0 0 0 w kapusty k w a śn ó j..................................

1 OO » n słodhiój . . . . . . .
5 , 0 0 0 T) z i e m n i a k ó w .................................................
6 , 0 0 0 r> s z c z y p i ó r k u .................................................

25 n liści m ajo ran o w y ch ............................
70 Y) s e l e r ó w .......................

3 ,0 0 0  funtów  cebuli . . . .

dla licytacyi na dniu 24 września 1856.

3 0 0 *
100 Y)

150 r>
50 n

4 5 0 n
2 5 0 0 7)

2 5 0 r>

5 0 0 7>
40 »
50 n
50 n
50 »
20 V
20 n
20 n

1 8 0 0  „
2 0 0 0 n

600 n
1 2 0 0 n

6 0 0  „
1 2 0 0

50
50 ł,
50 «
60 )5
20 n
10

T>

Ocynowanie
N apraw a na

V
Golenie i s

1 0 0  sztuk  szczotek do p r o c h u ............................
z do z a m ia ta n ia .......................
n ręcznych ..................................
n do b ie le n ia ............................

pędzli m a la r s k ic h ..................................
naczyń u ry n o w y c h ..................................
flaszeczek a p t e c z n y c h .......................
szklanek do z a ż y w a n ia .......................
l a m p e k .........................................................
b a n i e k .......................
b u te lek  na  w o d ę ..................................
szklanek do p i c i a ..................................
flaszek do le k a r s tw a ............................
s ł o j ó w ........................................................
k a ła m a r z ó w .............................................
p iaseczniczek .......................................
g linianych m i s e k ..................................

z> g a r n k ó w .............................
» rynek  ...................................
*> kubków  do picia . . .

tyg ie lków  na maść . . 
d z b a n ó w ............................
b iało  oszkliwionych talerzy
m iednic . , . • • •  
u r y n a łó w ............................

drew nianych cebrzyków  . . . . .
” szaflików do siedzenia

wanien do kąpania . .
naczyń

tczyń blaszanych  ..................................
” b e d n a r s k i c h .................................

»
v
»
r>
r>

30

50

50

£o
20
10

5

100  listków  szpilek a  1 0 0  szt.
60 sztuk ig ie ł . . . .

150 * n id erlandzk ich 'tasiem ek  po V . i 1
calu szerok. a  sz tuk  14 łokci . .

150  „ tak ich  nici .
4 ,0 0 0  T korków  . . . . . . . . .

v pęcherzów  wołowych . . . .
o ® unt- s ł°d n  j ę c z m ie n n e g o .......................

k r o c h m a lu ........................................20
2 o
24
80
40

5
30
20
20
15
15
60
60
50

wapna . . . .  
woskowych świec 
żó łtych  stoczków 
gąb ek  do m ycia . 
hubki . . . .  
k redy  . . . .  
ś i wego szpagatu  . 
białego „ 
siwych nici . . . 
b iałych nici . .
w a t y .......................
k łaków  konopnych 
baw ełny . . . .  

3 0 0  łokci p łó tn a  woskowego
15 „ ta ftu  „
15 „ flaneli . . . .

P ranie b i e l i z n y ..................................
4 5 .0 0 0  koszul g rubych • . .
4 5 .0 0 0  gaci „ . . •

1,2 00  koszul szpitalnych • • 
1 ,2 0 0  gaci „ • • •

1 8 .0 0 0  p o sz e w e k ......................... *
3 .0 0 0  płóciennie szpitalnych

1 2 .0 0 0  ręczników
2 .0 0 0  bandażów • * ' .  .

V a d iu m
wynosi

z łr.

900 r, c h rz a n u ................................................... 10
4 0 0 2 0 0 7) cukru  m e l i s u ........................................ 5

5 0 ,0 0 0  sztuk j a j ............................. 50
1 2 4 ,00  0 mas wina . . . . 600

600 50 r> p i w a .............................................. 1
700 „ w ó d k i ....................... 20600 3 ,0 0 0 » o c t u ......................................................... 502 0 0 2 ,0 0 0 m le k a .................................. 5

300 3 0 0  funtów  m ydła . . . . 2
2 0 0 100 r, j a ł o w c u .............................................. 1
300 50 -  otrębów  p s z e n n y c h ....................... 1
100 50 „ jęczm ienia całkow itego . . . 1
100 i
1 0 0

50
50

Ola apteki.
50 100  w iader o c t u ................................................... 50

600 2 00  funtów  oleju terpentynow ego . . . .
50 100 „ r> l n i a n e g o .............................
30 20 50

5 50 „ terpen tyny  pospolitćj . . . .
20 2 ,0 0 0 „ cukru  m e l i s u ..................................

5 3 0 0 n czarnego m y d ł a ............................. 2
l 8 0 0 w ia d e r  s p i r y t u s u ........................................................ 80

10 4 0 0  funtów  m i o d u ........................................................ 10
30 2 4 ,0  00 sztuk  c y t r y n .................................. 100

1 1,200 .. p i ja w e k ................................................... 10
1 2 00  funtów  tłuszczu ś w iń s k ie g o ....................... 5

20 2 0 0 v  v  w o ł o w e g o ....................... 5

50

2 0 0

2 ,0 0 0  fartuszków kucharsS

w ym agalność^ St°J,Ce Po tr*eby Prz3'j?t0 ^ ' k 0 w przybliżeniu, odstawienie «a4 °h t lp i  w'-<R ug rzeczyw istych

kazaó 0(1 przedm i°tów  niepodlegających prędkiem u zepsuciu mają Pg;„ w sob4 przynieść  i u-
liw e ra n tr  te według  k tórych dostarczać zobowiążą si« Prre< ' “  ° d leczętow ane znakiem

...........................................................................Ł T S
? r“ dn,iotr  » e :] tag  a . Ą  w ,a ,n o ,c i albo — - k l ld w  D<)dle?«i,rv b  'C  m iary . w .g i

& en tnara  i w iadra m«ją być dostarczane. C
ta k ich  które niepodlegają ustanow ieniu cen,

ustanow ieniu eony 
we łu g  stałych p rz e z

zeod .  „ u u ib  m ają być
a n as t4pi w edług odsetkowego zniżenia, z a ś  ,  , . . ,  0 ------- s  ,

y P rzeciąg  dostarczania równo zostających umówionj > a każdorazow ym  targ u  przy sprzeda-
y w iększych ilości istniejących.



b)

. . . jr(j  N irm rnd zugelassPn. der nich ni<ht mit einetc obrigkeif.icben Soliditatsi Zeugnisse, das
• ut -h*  i , r  a lt is t> au*wci;'et» an<1 nicbt vcrher das r.fcen acgegebenc Vadium erlegt, we o es emjen.gcn,

T  T  tebe g eicb B a c h  beendeter Lizitazion zu.tlckge.teUt wird, von dem E r s t e h e r  aber soglemh be. Un­
der nnh ts ersteher, .w  ńngenommenen ganzjahrigen
terfertigung de* Id ^ z m n - - P r o  okoles aut d.e m it zehn Prezent des muss. Diese W o n  kann
Lieft ru rg  der be.reffenden Artlkel bemessene Kauz.on erganzt rin<i dep&sfBrt we ^  Jn einer Real_Kauzion
entweder in  baaren Gelde oder in k. k . Staatspapieren nach dem borsenmassig
Oder in e i n e r  Biirgschafc geleistet werden wenn sie ber(ick8ichtiget werden

Beziiglich der schriftlichen Offerte haben folgende Modalitaten zu g

sollen: vprfasst u n m i t e l b a r  bei dem hohen k. k. Lan-
a) M asten dieselben nach dem unten folgenden F orm ularyverfa  ̂ ^  ^  ^  ^  E i n e n  T

des-General-Comando in Lemberg, und m r  ą  der Ąr g g ber 1856 abgehalten wird, bei dieser ho- 
v o r  der musdlichen Lizitat.on, weiche am 22 u 0f f er t e_  wSren sie auch noch so vor- 
hen Mihtairlandesstelle ein langen; indem aut sp*t
th e i lb a f t -  keine RSckeicht genommen w ird ; ^  ^  ur in N i, h t„ VQn den bekannt gemachten Lizi-
der Offerent bat i »  Offerte aufd̂ weicben w„nt., vielmehr durch sein scbriftliches Offert sich ebenso
rations- oder Kootraktsbedmguoge L ;z;t ationsbedingungen bei der mttndlichen V ersteigerung vorgelesen
verbindlich mache, Ms b g0 wie das Protokoll te lb .t mitunterscbrieben h a tte ;
w o r  en w a r t  , un r verpjlicbten, im Falle er Ersteher bliebe, nach erhaltener offizieller Kenntniss, bie- 

er ersnt a Kaution unverziic.,lich zu erganzen, und falls er dieses unterlisse, sich dem
V0" ’ v ^ M ire u  eanz und zwar so zu unterwerfen, ais wenn er die Kaution selbst erlegt, und die
Lieferung ̂ b e r n o m m e n  h itte , so dass er also auch zur E rgłnzung der Kaution auf gesetzlichem W ege ver-

haltcn W® ^r^ tjjcben Offerte ist. der Ąubot entweder auf Nieder-Oestreichisches oder auf das polnische Mass 
und^ Gewicht nach Centner, und bei den F lussigkeiten W ein, B ier und Essig auf Eimer lautend sowobl 

2iffern ais auch mit Buchstaben auszusebreiben, und es dOrfen 
^  diesem Offerte eben so wenig bedingnissweise auf das noeh unbekam.te Resultat der mundlichfen Lizita- 
“ on, oder auf andere Offerte Bezug babende Nachlasse, ais Ausnahmen von den Lizitat.onsbed.ogungen

f )  Enthalten zwei oder mehrere schriftliche Offerte gleiche Au bo to, go werden^ ^ p ^ ^ e T t  u e T u  n r  E  i m ̂  r  
sicbtiget, weiche auf N i e d e r ó s t e r r e i c h i s c h e s  M a s s  uncl u -

Die von den Bestbietern gemachten m t o d l i e b e n  Anbote sind far fur
unterfirtigten Lizitationsprotokolles ebenso die schriftlichen Offtrfce
das Aerar aber erst vom Tage der crfolgten Genehmigung v e r b in d l ic h .Rechnu,1£rskanzelei des obgenannten Spitals 

Die weitern Lizitationsbedingmsse kbunen von je tz t an in c  R . CassinogebatŁude
und in der Kanzelei des respinrenden ieldkrsegskommissar.ates, Stadt, Kosengasse ,
in den Amtstunden eingesehen werden.

K ra k a u  den  4 . S ep tem b er 1 8 5 6 .

Formulare des Oflertes.

Do licytacyi nikt przypuszczonym niebędzie, kto się nie wykaże urzędowóm, w ro^u b eżącym wydanym z 
ś w i a d c z e n i e m  rzetelności osobistdj jakoteż kto niidj podane vadium nie złoży, które w razie temu co mfi mezah- 
cytuie zaraz po skończeniu licytacyi oddane zostań e, zaś od przedsiębiorcy przy podpisaniu proto..o u leytacyjnego 
J a  to vadium iako kaitcya do 10° ,  ilości, od sany za całoroczne dostarczanie artykułów przyjętej być dopet-

su giełdowego, czy też w majątku nieruchomym lu) też w poręce złożoną będzie.

dnione

d)

e)

Von Innen.

15 kr.
Stempel.

Względnie piśmiennych Deklaracyj, winny byc następujące warunki dopełnionemi, jeżeli te  mają być uwzglę-

a l6Musza być takowe podług poniższego formularza napisane, bezpośrednio do wysokićj c. k. Jeneralnćj Ko- 
mendy k r a j o ^  w e  L w o l i e  podane i to w ten sposób, ażeby najdalćj na jeden  t z u ń  p rze d  ustną licytacją, 
mendy krajow y w v ^  wrzfiśnia 185G r. do tejże wysokićj krajowćj W ładzy wojskowćj do-

szłyT gJyż°na? Deklaracye póinićj n a d e s z łe -  chociażby takowe najkorzystniejsze były -  nie będzie żaden 

. .  m ‘an.y’. , ,  - „ vraźnie oświadczyć, że w niczćm od warunków do wiadomości podanych li-b) » n r ^ n s n r t a  rkrby warunki licytacyjne przy ustnćj licytacyi były mu przeczytane i on taaowe wraz z protokółem był podpisał.

c) Oferent ma się zobowiązać, że w razie zlicytowania na siebie, po otrzymanćm urzędowćrti doniesieniu o ićm, 
vadium do całkowitćj kauryi niezwłocznie uzupełni a w r a z i e  gdyby to mezrobił, że sądowemu wyroko­
wi zupełnie tok podda, jakby kaucyę sam złożywszy liwerunek na siebie p rzy jął, a do uzupełnienia kaucyi

drogą prawną może być zmuszony.

d) W  deklaraeyach piśmiennych ma być wypisane podanie albo n a  niższo-austryack, albo na polską miarę i 
wagę podług centnarów, a przy cieczach wina, piwa i octu na wiadra, tak cyframi jak  literam i,

e) W  tych deklaraeyach niepowinny mieć miejsca żadne warunkowe odnoszące się do nieznan go jeszcze re­
zultatu ustnćj licytacyi, lub do innych deklaracyj —  rabaty, jako wyjątki lub odstąp,ema od warunków li-

f ) Je^eU "dwie lub więcćj piśmiennych deklaracyj równe podania zawierać będą, to szczególnićj te będą uwzglę­
dnione, które brzmieć będą na niższo-austryachą  miarę i wagę na centnary i wiadra.

Ustne podania (oferty) przez licytacyjnych najkorzystnićj czynione, są dla tychże zaraz od dnia podpisane- 
gb przez nich protokółu licytacyjnego, podobnież pitmi- nme deklaracye od dnia wystawienia ich, nieodwołalnie, dla 
Skarbu zaś dopiero od dpia nastąpionego potwierdzenia—  obowiązującemu

Dalsze warunki licytacyi mogą być od obecnej chwili w kancelaryi rachunkowćj wyićj wspomnionego szpi­
talu jako też w kancelaryi dozorującego wojennego komisaryatu w mieście przy Różanćj ulicy N er 603 w zabu­
dowaniu kasynowćm w godzinach urzędowych przejrzane.

K rak ów  4 g o  w rześn ia  1856.

Formularz Deklaracyj. 

15 kr.
Stempel.

pr. Stnck

und so weiter

Ich Endesgefertigter erklare in Folgę der kundgemachten Lizitation bezUglich der Sicherstellung der 8P 'tals'  
Erfordernisse far die Zeit vom 1. Dezember 185 6 bis Ende November 183 7, dass ich fur das Milit&r - bp it 
zu Krakau nachstehendo A rtike l, a is : ,

l 3 l Loth um . .  k r . ,  Sage: . . Kreuzer 1
Mundsemmeln h ( 6 >  „ . .  „ . .  ” 1

f 9 ) „ . • „ - • , 1
Altgebackene Semmeln „ • • z • • «

n  Loth
Br0d 26 i „ • • • •

o d e r
(fals Perzentual-Nachlffsse angeboten werden sollen:)

l 8 1 Loth mit . . % ,  Sage: 1
v i c l f Prozeiiten-Nachlass von denMundsemmeln a \ b > n • • w \

I 9 I ^ # w . . ( jeweiligen M arktpreisen

Altgebackenen Semmeln „ . . » • • _ .
um so weiter, zu liefern bereit b in , u. z. alles in nieder-Ssterreichischem (oder poloischen) Mass und Gewicht.

Glei hzeiti- erklSre ich ausdriicklicb, dass ich in nichts von den bekam,t gemachten Limitations- oder Kontraktsbe- 
dingungen ab"weichen wolle und mich durch mein schriftliches Offert ebenso verb.ndl.ch mache ais wenn m.r dre L m - 
tationsbedingungen vorgelesen worden waren, und ich das Protokoll selbst „nterschr.ehen hatte auch jederze.t bere.t 
bin, falls ich Ersteher blciben so llte , nach erhaltener offizieller Kenfatniss h.evon das z u l.eg e n d eV ad iu m p r. fh 
Sago: . . . Gulden (oder das laut Gegenschein in der Spitalskassa zu N. erlegte Vadium pr. . . . fi.) zur vollen Kaution

unverziiglich zu ergSnzen.

N - a“ ...................................  18 5 6 - N .N .,
wohnhaft zu N. sub N r. N .

Wewnątrz

Ja niżćj podpisany deklaruję się w skutek ogłoszonćj licytacyi, względem zapewnienia potrzeb szpitalanych na
czas od Igo grudnia 1856  do końca listopada 1857 , że gotów jestem dostawiać dla Szpitala wojskowego w N.
następujące artykuły, jako to: ,

. . .  .. 1 3  J łóty po —  kr. mówię 1 —  —  krajcarów
bułki z najprzedniejszćj ) '

m ą k i  & I 9
s ta r e  p ie c z o n e  b u łk i  p o  —  k r .  m ó w i ę ! —  ----

chfeb „ ! 1! ! P” Z  ’ * “  “
i n  n D

za sztukę; 

za sztukę;

za sztukę;

bułki z najprzedniejszćj 
mąki h

26 I »
i tak dalćj;

l u b ;
(w razie, gdyby rabaty (ustąpien;a) procentowe podane być miały.)

3 1 łóty po —  °/o ™ówięl 
6 /  » « » »
9 J  n » J) l)

Stare pieczone bułki po —  „ n
i tak d ilć j, a mianowicie wszystko podług miary i wagi niższo austryackićj (lub  polskićj).

Równocześnie oświadczam wyraźnie, że w niczćm od ogłoszonych warunków licytacyjnych lub kontraktowych 
nie odstąpię i zobowiązuję się mrtją piśmienną deklaracyą tak, jak  gdyby mi warunki licytacyjne odczytane były, 
i jak  gdybym Protokół sam podpisał by ł; również jestem gotów, w razie, gdyby mi dostawę powierzono, po o- 
trzymaniu urzędowćj wiadomości o tćm, niezwłocznie uzupełnić załączone Vadium w’ ilości . . s . złr. mówię! . . . .
złotych reńskich (lub Vadium według kontrakwitu w kassie szpitalnćj w N. złożone w i lo ś c i .................. z łr.) do
calćj kaucyi. —

—  —  |  rabat procentowy od każdo-
—  —  |  razowych cen targowych.

Offert.
Von Aussen. Fiir das Spital zu Krakau.

An

das hohe k. k. L andes- General -Commando

Beschwert mit dem Vadium von . . fl , oder
dem Gegenstheine der &assa zu N. Ciber 

• • • H.
Lemberg;.

N. dnia 1856.

Zewnątrz.

Deklaracya.

N. N.
mieszkający w N. pod Nrem N.

Dla Szpitalu w Krakowie.
Do wysokiej 

c. k. Generalnej komendy krajowej
we

W załączeniu Vadium 
kontrakwit kassy

w ilości 
N.

złr. lub 
złr.

Lwowie.

(1 8 5 8 -1 -3 )

A ntoni liiobukow skt Redaktor odpowiedzialny. w Drukarni C**su. Czapliński Antoni sarz^dzca drukarni.


